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tudzież wszystkie Urzędy pocztowe austryackie. 


Kraków 43 listopada. 


Tak z listu, którego treść podaliśmy we 
wtorkowym numerze pisma naszego, jako i 
z korespodencyi wiedeńskićj wczoraj umie- 
szczonćj, dowiadujemy się o posłuchaniu, 
jakie miała w niedzielę delegacya obywa- 
teli krakowskich u p. Ministra Stanu w spra- 
wie przywrócenia miastu naszemu reprezen- 
tacyi gminnćj, jakoteż uzyskania ulgi i zmian 
pod względem fortyfikowania Krakowa. 

Co do pierwszego przedmiotu delegacyi 
krakowskićj, raz jeszcze wrócić niejako mu- 
simy do tego cośmy na tem miejscu w osta- 
tnich zwłaszcza czasach mówili. P. Minister 
Stanu odsyła sprawę organizacyi gminy 
w Krakowie do przyszłego statutu , jakiby 
sobie miasto ułożyło; sprawę zaś organiza- 
cyi gmin do sejmu krajowego, któremu prze- 
kazany ma być projekt zasadniczy ustawy 
gminnój z Rady Państwa. Projekt ten jak 
wiadomo, ma jeszcze odbyć nie jedno sta- 
dium ustawodawstwa: bo dotąd nie pojawił 
się jeszcze w Izbie wyższćj Rady Państwa, 
gdzie mogą go nowe czekać zmiany i po- 
prawki, któremi obciążony wrócićby znów 
musiał do Izby niższćj. Wymaga on jeszcze 
następnie po zgodzeniu się obu lzb sankcyi 
cesarskićj. Tak wykończony stanowić ma 
dopiero zarys ustawy gminnćj, którego roz- 
winięcie pozostawione będzie sejmom kra- 
jowym, 

Z dotychczasowych wnosząc obrad nad 
każdym, by najmnićj ważnym projektem do 
ustaw, z których dopiero prawo pobiera- 
nia dyet przez depatowanych i prawo o nie- 
odpowiedzialności deputowanych odbyły 
wszystkie drogi ustawodawcze, niemożemy 
rychło oczekiwać ustawy gminnćj. Przypu- 
ściwszy następnie, że na wiosnę, tak jak to 
zapowiada p. Minister Stanu, sejmy krajo- 
we się zbiorą (dawnićj wróżono sobie, że 
się zbiorą przed rozpoczęciem roku skarbo- 
wego, to jest przed listopadem), to za pięć 
lub sześć miesięcy, jeźli ustawa gminna pier- 
wszym przedmiotem obrad ich będzie, mo- 
żnaby liczyć na jéj wygotowanie. Taka usta- 
wa gminna posłuży jednak dopiero do or- 
ganizacyi gminnćj wsi i miasteczek, ale nie 
tyczy bynajmnićj organizacyi miasta Krako- 
wa, o którą delegaci krakowscy powieźli 
przedstawienie do Ministeryum Stanu. 

Jakimże więc sposobem ma przyjść do 
skutku urządzenie gminy w Krakowie? Oto 
gdy sobie miasto statut ułoży, i gdy statut 
ten otrzyma zatwierdzenie władzy pytanie 
zachodzi, czy prawodawczćj czy wykona- 
wczój ? — czy sejm, czy też Ministeryum ma 
zatwierdzić ten statut ?— albo może sam N. 
Pan ? Tego punktu projekt uchwalony w Izbie 
deputowanych Rady Państwa ani nie do- 
tknął. Ale nie o to jeszcze właśnie tu cho- 
dzi. Chodzi tu przedewszystkiem o to, aby 
sobie miasto ułożyło statut gminny.  Jeźli 
miasto Kraków ma prawo ułożenia dla sie- 
bie osobnego statutu, to na cóż z ułożeniem 
jego czekać ma zwołania na nowo sejmu 
we Lwowie? Drugie pytanie tu się nasuwa: 
jakim sposobem miasto ułożyć może statut, 
skoro nieposiada reprezentacyi swojćj, któ- 
raby była jego prawodawczym organem ? 
Otóż podanie do Ministeryum Stanu nie co 


| 


Część Literacko-Artystyczna. 


PAMIĘTNIKI DYPLOMATY. 
O KSIĘSTWIE WARSZAWSKIEM. 
Rok 1848. 


(Ciąg dalszy ) 


prezentacyi, niezaniedbywała i tych, CO się odno- 
wiły do religii. Stósownie do tego byliśmy obecni 
na uroczystćój mszy w katedrze w dniu wielkano- 


enym; ciekawa to nowość dla mnie słyszeć Śpiew niebyły przegranemi bitwami. Oczy nasze zwraca-|niż u nas, gdzie chociaż zwyczaj 
dabiocranski wykonany z całą in ha Kraków |ły się na to co się robiło we Francyi; a widząc |trzyn'ał się , to opactwo będące Or 
em polskim, dla jego li- ogromne przygotowania dokonywane z cudowną |wna juź nieistniej 


cznych kościołów i klasztorów. W katedrze spoczy- 
wają relikwie å. Stanisława, patrona Polski i bi- 
skupa krakowskiego zabitego przez Bolesława Smia- 


łego w r. 1079 zato, ża go wyklął. Skarbiec kate | na 


dralny mieścił niegdyś klejnoty koronne, bi 
rony i inne kosztowności, 


lów, którzy w tój świątyni spoczywają. 


sacy, co tyle gwałtownych krzyków podnieśli z po- | domości 


j żadnego skrupała w ci 
27 ało EAKINS złapili skarbiec E raitaa. 


istorya jednak niepowiada ażeby ten święty ob- 
*) Wiadomo, że Fryderyk radził 


innego ma na celu, jak żądać przywróce- 
nia téj reprezentacyi, jaką już Kraków 
w Radzie miejskićj od r. 1848 do 1853 
posiadał. Wybrana reprezentacya miejska 
zajmie się już ułożeniem nowego statutu, sko- 
roby nie poprzestano na statucie bądź guber- 
natora Zaleskiego, bądź ułożonym w byłym 
Krakowskim Rządzie krajowym lub wypra- 
cowanym w komitecie wydziału miejskiego. 
Ale jak powtarzamy, przedewszystkiem po- 
trzeba, aby istniała jakakolwiek korporacya 
z wyborów powstała. 

We Lwowie tak uczyniono. Bez względu 
na to, że kiedyś może się nowa ustawa 
gminna ukazać, bez względu, że dotychcza- 
sowa ustawa lwowska jest co do niektó- 
rych okoliczności wadliwa, wybory odbyły 
się i nowa reprezentacya gminna już się 
zajęła sprawami miasta, co nie przeszko- 
dziło bynajmnićj, że na drugiem posiedze- 
niu swojem w d. 7 b. m. uchwaliła, nie 
pomijając innych bieżących a pilnych czyn- 
ności, zająć się wypracowaniem statutu 


gminnego. 


Inaczćj, stan tymczasowy w jakim się 
znajduje miasto Kraków pod względem swo- 
jéj organizacyi gminnćj, nietylko się prze- 
dłużyć może, ale może się nie skończyć. 
Bo niechże sejm się nie zbierze, albo nie 
zbierze się jeszcze na wiosnę, jak mniema 
p. Minister Stanu ? 
członków wydziału miejskiego już znacznie 
się zmniejszyła przez śmierć, wyjazd, wy- 
stąpienie, jak to dawnićj wykazaliśmy; nie- 
dochodzi ona nawet nigdy kompletu jak naj- 
szczuplejszego, a im dalćj, tem więcćj zmniej- 
szać się będzie. 
zastrzegli sobie, że do czasu wyborów po- 
zostaną na swojem miejscu, ale zastrzeże- 
nie to nie może ich wiązać ani w obec 
miasta ani w obec rządu, jest ono dóbro- 
wolne i każdéj chwili cofniętem być mo- 
że, jeśli prośba ich o zarządzenie wyborów 
uwzględnioną rychło nie będzie. Członkowie 
wydziału pozostali na miejscach swych dla 
tego jedynie, ze ufają w rychłe przyjście 
do skutku wyborów, a nie dla tego, aby 
wybory te pozostaniem na miejscach swych 
zbyteeznemi chcieli uczynić, 

Oświadczenie więc p. Ministra Stanu, o 
jakiem nam donieśli nasi lLorespondenci, 
nie rozstrzyga bynajmnićj kwestyi, lecz jéj 
rozwiązanie tylko odracza do nieograniczo- 
nego żadnem wyraźnem postanowieniem ter- 


minu. 


(z) Przeszło cd roku już powzięła młodzież tu- 
tejszego uniwersytetu myśl zawiązania Towarzy- 
stwa wzsjemnej pomocy w ten sposób, aby z o- 
płaconych miesięcznie pewnych stałych wkładek 
przez wszystkich słuchaczów uniwersytetu, utwo- 
rzyć fundusz na wsparcie uboższych uczniów bądź 
jedaorazowemi zaliczkami, bądź procentowemi po- 
życzkami. Położenie uboższej młodzieży wy m: gało 
istotnie, aby pomyśleć o podaniu jej ręki pomo- 
enej. Ileż to najzdolniejszych talentów, li tylko 
dla braku materyalnych środków utrzymania nu 
siało opuścić z żalem świetnie rozpoczęty zawód 
aaukowy, ila znowu szukając ratunku w lichwar 
skich pożyczkach, wikłając się coraz więcej za |Protekt. rem jest zawsze rektor uniwersytetu, dro- 
brnęło w najrozpaczliwsze położenie. Pomoc udzie- |gim protektorem jeden z profesorów. 


jawił się 


im i upomniał o szanowanie jego własno- publiczne, gdy 
ści, jak to się stało z owym żołnierzem Fryderyka załogi rosyjskiej. 


a 


KORESPONDENCYA CZASU. 


Liczba mianowanych 


Członkowie jego dzisiejsi 


Lwów 10 listopada. 


jakże to d 


stał się podstawą trwałej instytucyi i mógł rze- 


obecnych. Po zagajeniu posiedzenia zabrał głos p.|w szczegółową krytykę, 


stadyów, o ile ci co ją wzięli 
zwrot uskutecznić. Najwyższa cyfra takiej zaliczki 
bezprozentowej ozoaczona na 
doym roku szkolnym dla jednego. Pozostała po-| dykolwi k zagrażały najprzewrotoiejsze rewolucye 
lowa funduszu Towarzystwa ma być użyta w ten | świata? Któż kiedykolwiek podnosił w ten sposób 
sposób, że jedna trzecia część kapitaliznje się ja- | najliczniejszą wprawdzie, ale najnieoświeceńszą, 
ko fundusz stały rezerwowy w papierach krajo- | najbiedniejszą część spółeczeństwa? A czyż to głos 


łów uniwersytetu, i wydział przeznaczony do za-|daje nam podpisów tego podania. 
łatwiania czynności bieżących. Wydział a w dru AA 
giej inst+ncyi komitet rozstrzyga nieodwoł:lnie, | nigdzie tak często nie spotkaliśmy się Z nią, jak 


Czwartek. 


14 Listopada 


Rok 1861. 
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lona młodzieży, torująca drogę być obró- 
przynosi pożytek nie tylko jej samej, lecz i umie-|w 3 
jętności, której nieraz najzdolniejszych może przy-| Po odczytaniu statatów przyjęto je jednogłośnie, 
sporzyć pracowników, lecz w przyszłości samemuż |z jedaomyślnością świadczącą 0 jak najszlache- 
krajowi. W tym dachu redakcya tutejszej Czytelni | tniejszem usposobieniu naszej młodzieży. Chciano 
dla młodzieży, dawniej już podała pomysł i ogło- |natychmiast przystąpić do wyboru komitetu zarzą 
siła składkę na zsłożenie domu dla ubogiej ruło-|dzającego, lecz na uwagę przewodniczącego po- 
dzieży. Pomysł dobry, sżlachetny, zaczem znalazł siedzeniu, że póki nie ma potwierdzenia ze stro- 
i odgłos w kraju i wiele osób pośpieszyło się|ny władz wyższych wyborów przedsiębrać nie mo 
przyczynić do urzeczywistnienia jego składkami.|żna, wybrano tylko kilku członków do zredago- 
Już nawet z fanduszu tego jakkolwiek stosunko-|wania prosby o pozwolenie zawiązania Towarzy- 
wo mały on jeszcze, i rzecz cała można powie-| stwa, i na tem skończyło się posiedzenie. 
dzieć dopiero w zawiązku, “pobierają niektórzy| Słuchacze akademii technicznej zamierzają za- 
z uboższych uczniów miesięczne wsparcia. Lecz | wiązać w swem gronie także podobne Stowarzy- 
ma potrzeba, aby fundusz ten |szenie wzajemnej pomocy. 
wzrósł do takiej wysokości, aby skapitalizowauy 
Wiedeń 12 listopada. 


czywiście zaaczny wpływ wywierać na położemie| š% Kiedy wczoraj pisałem o domniemanych po- 
uczącej się ubogiej młodzieży. Zawiązujące się o- | wodach przybycia hr. Mensdorffa do Wiednia, (któ- 
oecnie Towarzystwo wzajemnej pomocy w gronie |ry stąd już wyjechał) i między innemi wspomnia- 
samejże młodzieży uniwersyteckiej o tyle będzie |łem o projektach jakiegoś podziału Galicyi, nie 
skuteczniejszem i trwalszem, c ile nią jest każda | wiedziałem jeszcze o prośbie galicyjskich Rosyan 
iostytucya, co nie oglądając się na zewnętrzne za- | (Galizische Russen) do N. Pana o podział Galicyi, 
silki sama w sobie czerpie żywotoą siłę swego |którą miano podać dnia 10 (22) października r. b. 
rozwoju itrwałości, Senat akademicki na prośbę|a którą dziennik tutejszy Ost und West pod tym 
młodzieży zezwolił słacha zom wszystkich wydzia | napisem i z tą datą w całości wezoraj ogłosił. 
łów uniwersytetu zebrać się na ogólne zgrowadze:| Jest to dokument tego rodzaju, że jak z jednej 
nie, celem naradzenia się nad st:tutemi zawiązu- |strony dla osobliwości trudno go milczeniem po- 


kształcenia się, | oiązania Towarzystwa fandusz cały ma 
i ny na założenie szkół ludowych, 


jącego s? Towarzystwa. Zgromadzenie to odb,ło | minąć, tak z drugiej strony nie można go, jak to 
się d. 
tora uuiwersytetu ks. Malinowskiego, dziekana wy- | kłej w ocenieniu rzeczy poważnych i rozsądnych 


b. m. w piątek w przytomności pp. rek-|mówią, na seryo brać, nie można doń prawie zwy- 


działa prawniczego, Dr Mora i prrfesora ks. So | wiry przykładać, nie można prawie autorom jego 
leckicgo w sali uoiwersytetu. Zgromadzenie było | wszystkich w działaniu politycznem niezbędnych 
tak liczne, że sala nie mogła powieścić wszystkich | przymiotów imputować. Nie myślę się też wdawać 
bo najlepszą krytyką bę- 
Zuker i wyłaszczywszy cele i użyteczność zawią-| dzie zdrowy zmysł ogółu i historya, chociaż, gdy- 


zującej się instytacyi, wezwał dla uniknienia stra-| by to nie było podanie do N. Pana, znalazłoby się 
ty czasu do przyjęcia en bloc przez aklamacyę |tu niezawodnie wiele takich znamion, które wy- 
wygotowanego projektu statutów. Po czem odczy- | znania i zeznania polityczne tego rodzaja, gdyby 
tano ież statnta po polsku i po rusku. Według | przez kogo innego uczynione były, poddałyby mo- 
nich celem stowarzyszenia ma być nies'enie po-|że pod krytykę sądów. Kładę nacisk na to osta- 
mocy potrzebującym wsparcia słuchaczom wszy- |tnie słowo, bo jak z jednej strony gotów jestem 
„tkich trz:eh wydziałów uniwersytetu przez udzie- | udowodnić to moje twierdzenie szczegółów, tak 
lanie pieniężnych zaliczek, dostarczanie podrę-|z drug'ej strony w dzisiejszych czasach może się 
cznych tsiążek szkolnych, i nastręczanie odpowie- |trzeba będzie kiedy powołać na ten przykład bez- 
duch środków utrzymania. Staraniem Towarzy. | karności. Als zapominam o tem, co się rzekło, że 
stwa ma być także przyzwoite pogrzebanie ubo |w tym razie nie można prawie imputować winy. 
gich kolegów w razie śmierci. Członkami czynny-|I w rzeczy samej należałoby zwątpić o ludzkości, 
mi stowarzyszenia są wszyscy slu bacze uniwer-| gdyby ludzkość miała pośród siebie lud taki, o 
sytetu, tudzież zdający rygorcza w ciągu dwóch jakim wspominają i marzą ci Rosyanie galicyjscy, 
lat po ukończeciu nauk w uniwersytecie. Członko- | jak się sami nazywają. Przemawiają oni w imie- 
wie czynqi płacą. do kasy stowarzyszenia po 25 |nla jakiegoś naroda za narodowością jakiś, a 82- 
centów miesięcznie. Członkow:e honorowi, których | wi przyznają, 
stowarzyszenie przybrać może, składają jedaora- |>m się niejako sprzeniewierzyły. Gdzież więc ten 
zówo przy wstępie do Towarzy twa 5 Zr. 
źniej po 10 
Oprócz tego dochody Towarzystwa mogą się zwię. | chty i mieszczan, których pochodzenie z resztą 
kszyć dobrowólnemi składkami, urządzeniem wr- | narodu jest wspólnem, stanowi całość narodową? 
dowisk amatorskich, loteryj fantowych i t. p. Po | Gdzież naród, któryby się w ten sposób zapierał 
lowa całego funduszu Towarzystwa przeznacza się |tego wszystkiego, co ma w sobie oświatą, zasła- 
na udzielanie zaliczek bezprocentowych, z obowiąz-| gą i majątkiem najlepszego? Nie jestże to obwie- 


Że szlachta i miasta tego narodu 


[ a pó-|naród, gdzie na całym Świecie jakikolwiek naród, 
r. rocznie w ratach kwartalnych. | któryby w ten sposób się pojmował, że bez szła 


kiem zwrotu takowych przed lab po ukończeniu | szczaniem najzgubniejszych, uajciemniejszych i nej- 
będą w możności | obrzydliwszych zasad ? 

Nie z grałaż to wszelkiemu porządkowi spółe 
42 Zr. rocznie w je- |czaemu i politycznemu, daleko więcćj aniżeli kie- 


wych, drugie zaś dwie trzecie części obrócone | samorodny i samodzielny tćj części spółeczeństwa? 
będą na udzielanie pożyczek procentowych z od-|Nie jestże to raczćj glos parzucających się jéj 
setkiem po 5%/,. Pożyczka taka nie może wynmo- | przewodników, którzy w samolubstwie gonią za 
sić więcej nad 25 Zr. na jeden raz i ma być|włesnemi celami i poburzywszy, przewróciwszy 
zwrócona najdalej do pięciu miesięcy. Stypendyści | wszystko, w mętnej wodzie chcą łowić ryby? 
mogą za złożeniem w kasie Towarzystwa jakoj. Wszystko to, co w sobie owo podanie zawiera, 
hypotekę dekretu swego, wziąść z góry zaliczkę | i następstw a tego wszystkiego są tak okropne, że 
aż do wysokcści dwóch trzecich części pobierane pawet przypuszczać tradco, żeby kapłani uniecy, 
go stypeudyum. Zarządem Towarzystwa trudni | kapłani chrześcieńscy m'eli był głównymi spra- 
się komitet wybierany z wszystkich trzech wydzia- | wcami tego kroku. Niestety Ost und West nie po- 
Co do nazwy „galizische Russen,“ to właśnie 
tak c» do udzielania pożyczek, jak ogółem we|w tym dzienniku, który może radby ją zastósować 
wszystkich sprawach dotyczących Towarzystwa. | jeszcze powszechniej... Dziennik ten, który tak 
skwapliwie zajmuje się wszelkiemi sprawami Sło- 
W razie roz-| wiańszczyzny, nie uznał nawet za stósowne, cgła- 


Ti bardzo często niewidać bylo żadųéėj | :annych, i jeńcach, wypadało rozwinąć niezwykłą 


Dopiero w wielki piştəek wpro- | czujność. Czajność ta nieprzekroczyła jednak gra- 


Wielkiego utrzymującym, że Najświętsza Panna | wadzono dwa tysiące żołnierza. „Wyjątkowa ta o uic roztropności. W wilią tego dnia guberaator Lan- 
pozwoliła mu sama przywłaszczyć sobie srebrną |strożność miała związek z dawniejszym wypadkiem, !.koj, kazał przywołać do siebie i zatrzymał sła- 
w pewnym kościele na Szląsku *). 


"W 


zwłaszcza, że wiele było żyjących Śxiadków, a na-| wnego szewca Kilińskiego, jednego z bobatyrów 


aki sposób skracaliśmy sobie te długie dnie|wet udział biorących w owóm powstaniu. Przed |tego powstania. Dwa tysiące moskali przez cały 


oczekiwania i niepewności; każdy chciał w sobie |dziewiętnastą laty w sam wielki piątek 16go kwie- | dzień przeciągało po ulicach, lecz niezaczepiało 
zagłuszyć pamięć złego co się juź stało, i grożną |tnia 1794 r. powstał był lad warszawski i psd nikogo; kilku tylko kozaków pokłóciwszy się z po- 
niepewność przyszłości. Niektórzy z nas stale wie- | przywództwem kilku odważnych patryotów, wypę- spólstwem zostało natychmiast za tę burdę uka- 
rzyli w pomyślny obrót fortuny; a były i takie |dził ze stolicy liczną załogę rosyjską. Zwyczaj ranych przez gubernatora. Tak tedy Warszawa za- 
, chwile, że to przekonanie dzielili wszyscy. Rzeczy- |zwiedzania w tym dnia grobów pańskich po ko: | chowała się najspokojniej, co pochwalaliśmy wszy- 
Rada ministrów obok obowiązków zwykłój re wista potęga Napoleona dawała się obliczyć cyfra- 


mi; lecz z potęgą opinii trudniejsza była rachuba. |w całój ludności. Dla wyższe 


albowiem wszelki wybuch byłby niewczesnym, 


ściołach przechowywany od dawna, sprawiał ruch | scy; 8 
zaszkodziłby małej garstce, a nic niepo- 


go towarzystwa zwie- |i tylko” 


Spodziewano się, że odwet równie będzie olbrzy- |dzanie bożych grobów ma podobieństwo z naszóm |mógł sprawie ogółu. 


mi jak olbrzymią byłą klęska; klęski te bowiem | Longchamp, jest tylko w nióm więcój poszyi i loiki 


Ustanowienie rady tymczasowej Xięstwa War- 
pielgrzymki u-|szawskiego, było wypadkiem dającym nam naj- 
éj celem odda- | więcej do myślenia. Aczkolwiek ukaz zaprowadza- 


e. Zamiast nieskończonego ciągu | jący tę radę był z 14 marca, jednakowoż uskute- 


szybki ści, mogliśmy, osobliwie w tém oddaleniu, | powozów wlokących się jedne za drugiemi w tym |czniono go dopiero 3 kwietnia. Dla każdego co 
dawać folgę najświetniejszym nadziejom, 
Po Paryżu uwaga nasza zwracała się nsjwięcćj | pełen życia we wszystkich swoich dzielnicach. Po- |rady, aby z niej przyszłość Polski wyczytać. Rzecz 


erła, ko | sto , 
pochodzące z ofiar kró- | który jeżeli 
Lecz Pra. | bom stę 
0 bierane ztamtąd me były wcale zasmu- |tacę czyto ofiarę w złocie A 
wodu niedawnych szkód zrządzonych przez najście |cające. Pomimo wszystkich zabiegów za, na cel dobroczynny; chęć przypodobania się damie | cba Rosyanami. 
krótkie |tak prezydent senatu, jak inni wyżsi urzędnie 


Pi 


d 


ian 
zial 


logów czy taki cud jest możebny; a otrzymawszy po- gano. 


twierdzającą odpowiedź, chwycił się tego pozoru % 


ułaskawić onego żołnierza. Wszakże zakazał mu pod | okolicznościami. Mieszkańcom 
karą śmierci, aby napotóm niesłachał obrazów dających | no tylko 
polecenia. miejska 


mu podobne pr 


, 


zostali w Warszawie z powi 

el przyczyn, mega 
zarządzie krajn 74) 

się katolickich teo- | ciela. Poddawano się przemocy, 


Rosyanie j stron 
by | swojóm 0 kore yuh tonti 


tyle 
p 


łagodną 


tak w ich ręka było bezpieczeństwo 


co | potraja 
powodu podeszłego wiekn eiis wielkopiątkowego wybuchło było w r. 1794 |słów dobrodusznych 
odważyć się brać u-| powstanie. Lecz czasy były już inne. [Imperator 
tego przez nieprzyja-| Alexander niemiał zamiaru nadawać tej wojnie 
ale jéj niedopoma:|z Polską tego dzikiego charakteru, jakim odzna- |sądni 
w postępowaniu czały się wojny za Katarzyny 
oględność nakazaną |jak Repnin, Drewicz, Suwarów. 
Warszawy zostawio- | niemieli potrzeby a ) że j s 

broni ile jéj potrzebowała policya |Z temwszystkiem w rocznicę dnia co Rosyan po- |tyczy Xięcia Lubeckiego, był to Polak wy 


samym kierunku, stolica Polski przedstawia ruch niechciał się łudzić, dość było widzieć skład tej 


Warszawę. Związki nasze z tém miastem czę- | wozy ni.ustannie krzyżują się; po dziesięć razy | była widoczna iż wszelkie dawniejsze plany i wy- 
gęsto przerywane były przez jenerała Frimonta, 
zatrzymywał pocztę, to innym sposo- | kasz. l 0 ko 
ndowania nie mógł przeszkodzić. Wia- |łs, elegancka kwestarka wdzięcznie przyjmuje na |natora, wice gubernatora i trzech radzców. 


obrażenia Alexandra ustąpiły przed nowym wyra- 
guber- 
pret 

rosz ubogi, a wszystko | wyżsi urzędnicy byli nietylko z rodu, ale i z du- 
czy g 81, y yżsi urzędnicy + plecy radzców było 
nieraz zwykłą jałmużnę. Pod osłon o |formalnością wyrachowaną na obałamucenie umy- 
ea | a 18 d i łatwowiernych. Patryotyczne 
imie Wawrzeckiego służyło jakby na wędkę dla 
niewiadomych stanu rzeczy. Wszyscy ludzie roz- 
wiedzieli dobrze że jeżeli Rosya mogła nad- 
pud takimi wodzami |ażywać nazwiska tego weterana niepodległości pa 
to z drugiej strony niebyła w stanie spo- 


rozchodzisz 8'ę z kim, i znowu go tyle razy spoty- 
Przy drzwiach wchodowych każdego kościo- | chowaniem. Rada tymczasowa składała się z 


Rosyanie przeto | rodowej, 
lękać się zemsty mieszkańców. |dlić jego 


zbawił około ośm tysięcy żołnierzy w zabitych, |ny w Petersburgu, i tchnący duchem rosyjskim 


i splamić charakteru. Co się zaś paryż" 
stos „|Od chwili przejęcia ich korespondencyi,” 


szając ów dokument, dodać kilka słów świadczą- 
cych o zastanowieniu Się nad tą sprawą, nie Za- 
lecił zgodności, wyrozumiałości i ducha pojedna- 
nia, którego brak Polakom już nieraz zarzucił, a 
natomiast umieścił ten dokument ną pierwszem 
prawie miejscu bez wszelkićj uwagi. 

Prócz nazwy „galizische Russen“ znajdujemy 
w tym dokumencie wyraz „russisches Volk,“ w któ- 
rego imieniu petenci się odzywają; A nakoniec w 
największćj naiwności petitum sformułowane w wy- 
razach „Zertheilung Galiziens in eine polnische und 
russische Provinz.“ A więc część Galicyi ma stać 
się wedle tego rosyjską prowincyą! 

Ciekawa rzecz teraz, CO powiedzą owi zosyjecz 
publicyści, którzy się niedawao prawie wypierali 
Swiętojureów. Może się teraz z nimi et pięc 
Nadmieniam jeszcze, że te wszystkie życzenia wy- 
powiedziane są w owym dokumencie głównie pod 
osłoną denuncyacyi, albowiem ciągle w nim mowa 
o niebezpieczeństwie agitacyi polskićj, planów pol- 
skich i t. p, a to do tego stopnia, że znięsienie 
podziała Galicyi przez hr. Gołuchowskiego przy- 
pisano tu sprzyjaniu tym planom polskim. 

Powołując się na to, eo wezoraj powiedziałem 
o projektach podziała Galicyi, szczególnićj zaś 
mając na względzie że się one sprzeciwiają usta- 
wom zasadniczym, prawu historycznema i całemu 
stanowi prawno- politycznemu, muszę wyrazić na- 
dzieję, że władza państwa, oceni należycie podo- 
bne wybryki imaginacyi politycznćj i nieprzyznając 
im istotaego znaczenia postara się raczój, aby po- 
dobna rzeczywista agitacya rozrywająca jedność 
krajn zakłócająca zgodę jego, przeciwną całema 
stanowi i porządkowi prawnemu, a grożąca osta- 
tecznie państwu samemu, powstrzymaną została. 

Dziś odbyły się posiedzenia w Izbie miźszćj i 
wyższćj Rady państwa. Izba niższa obradowała 
dalćj nad wnioskiem Skenego, a w lubie wyższćj 
zaczęły się obrady nad ustawą gminną. 

W Izbie niższćj przed rozpoczęciem rozpraw 
szczegółowych nad wnioskiem Skenego odpowie- 
dział minister Schmerling na interpelacyą p. Zybli- 
kiewicza względem kar wymierzonych na obywateli 
krakowskich za zamykanie sklepów itp. a minister 
Lasser w zastępstwie ministra sprawiedliwości na 
interpelacyą hr. Kaz'mierza Wodziekiego wzglę- 
dem wykluczenia jawności w procesie Zygmunta 
Kaczkowskiego, redaktora Głosu. Jedna i druga 
odpowiedź były ogólnikowem usprawiedliwieniem 
rozporządzeń władz i sądów miejscowych. Odpo- 
wiedzi takie nie przekonywują wcale o użyteczno- 
ści tego Środka konstytucyjnego, który się zwie 
interpelacyą, i nie ożywiają wcale ufności konsty- 
tucyjnćj. 

Po ukończeniu rozpraw szczegółowych nad wnio- 
skiem Skenego, w których wzięło udział kilku 
mowców, przystąpiono do głosowania i przyjęto 
nakoniec poprawkowy niejąxo wniosek Antoniego 
Rygera, który wypowiadając zasadę wolności i zno- 
Bząc wszelki przymus co do stowarzyszeń rzemie- 
ślpiczo przemysłowysh, żąda rewizyi ustawy prze- 
mysłowej z r. 1859 eo do działu o stowarzysze- 
niach i przekazuje takową komissyi wysadzonej 
do wniosku Skenego a powiększonej jeszcze Yciu 
przez oddziały wybranymi członkami. W ten spo- 
sób przybyła nowa praca i nowa komisya złożo- 
na z 18 ezłonków. Jak wiadomo, odrzucono na 
ostatniem posiedzeniu wniosek Tomka, aby zosta- 
wiając ten przedmiot sejmom krajowym, przejść 
do porządku dziennego. 

W Izbie wyższej oznzjmiono między innemi zgon 
cagly jednego z członków, barona Wasilka z Bu- 
kowiny. Jest to już trzeci członek, którego tą 
Izba traci. Na ostatniem bowiem posiedzeniu oznaj- 
miono zgon dwóch arcybiskupów, Godeassego 
z Zary i Ramazzoltego z Wenecyi. Sprawozdawcą 
komisyi Izby wyższej do ustawy innej jest 
superintendent ewangielicki Haase ze Lwowa. Dziś 
rozprawiano tylko nad kwestyami formalnemi, któ- 
re powstały ztąd, że prezes oddał ten przedmiot 
stałej komsyi politycznej bez zapytania Izby. Wię- 
kszość Izby pochwaliła to szczególne postępowanie 
prezesa. 

Jutro znowu w obu Izbach posiedzenia. 


więcej niż sami Rosyanie. Trzecim radzcą był je- 
den urzędnik pruski nazwiskiem Colomb, któ 

król Saski umieścił był w administracyi dóbr ko- 
ronnych. Przez wyprowadzenie na widok tej nie- 
zuanej figury, chciał Cesarz Aleksander okazać 
zapewne Prusom że niebędą zapomniane przy no- 
wym podziale Polski. Kiedy doszła do nas wia- 
domość o tym składzie rady, Polacy z dumą chwa- 
lili się przedemną że Rosya nieśmiała ani jedoego 
obywatela Xięstwa Warszawskiego wezwać do niej. 


Podobna organizacya niemogła*obudzić w umy- 
słach tej ufaości, jakiej się domagał Imperator 
w lście pisanym do Xięcia Adama. lane okoli- 
czności miewięcej budziły otuchy. Prasy czemprę- 
dzej spieszyły zająć tę część Polski jaką posiadały 
przed r. 1807; a nieśmiałyby tego czynić bez ze- 
zwolenia Rosyi. W Warszawie, jeden z komisarzów 
angielskich przydzielonych do armii Rosyjskiej, 
ea zew wolsomyślny, którego imie o- 
budza we *rancyi piękeą i niewygasłą pami 
Sir Robert Wilson, na urzędowym oko amns 
był toast za przywrócenie Polski przez Rosyą i 
Anglią. Co widząc gubernator i komendant wojsko- 
wy rusyjski zmięszali się niepomału, i niechcieli 
odpowiedzić ua ów toast, powiadając że 0 przy- 
szłości niemożna mówić przed m. Jednakowóż 
niektórzy Polacy statecznie wierzyli w dobre uspo- 
sobienie Imperatora Alexandra pragnącego przy- 
wrócenia Polski; owe zs% postanowienia tak nie- 
zgodne z dawniejszemi zz are nara enak 
żano jako ustępstwa Z170 inetom które 
rypa A 6 póki były potrzebne. Xiąże 
Adam zjechał do Warszawy, gdzie nadaremnie o- 
czekiwał na rozkaz wzywający go do Imperatora. 


członkowie rodziny Czastoryskich stali się pow | 


; Poznań 10 listopada. 
Temi dniami kilkakrotnie Dziennik Poznański 


spotkała konfiskata. 


zę, że to obecnie dzieje 
się na chybił trafił, par : 


w obec wyborów, o których 
nataralnie organ ten krajowy mówić musi, a to 
jakby dla sprawdzenia u nas zasady, że wybory 
mają być wolnemi. Posener Ztg z naiwności , OT- 
ganu policyjnego, podaje treść artykułu, a boj 
dziennik miał być skonfiskowanym. Dziwią nas 
w obse najzupełniejszego spokoju kraju groźne 
obwieszczenia p. Baerensprunga, przeciw tłumnym 
gromadzeniom. Nie wiadomo, czy one pochodzą 
z chęci współzawodnictwa z Warszawą, czy też p. 


Baerensprung lęka się być zapomnianym w przy- 
adm Izbach, i w ten sposób przypomina się wy- 
rcom. 


List pasterski biskupa Chełmińskiego Marwicza, 
o którym wspominaliśmy, dziwny, a niespodziany 
dla księcia kościoła spotkał zaszczyt przedruku i 
szerzenia go przez wszystkie organa policyjne. 
Czytaliśmy go w Posener Ztg przeszedł do dzien- 
nika urzędowego Regencji P oznańskiej, do Dzien- 
nika Powszechnego warszawskiego , a ostatecznie 
do Kuryera Wileńskiego. Wspaniały to sukces ale, 
dzięki Bogu rzadki w episkopacie katolickim! 

mutne to widowisko obecnie, jak z nienawiści 
dzienniki ministeryalne, wszelką powagę tracą, 
jak mimowoli kłamstwa swe uznać muszą, i tak 
Gazeta Pruska ministeryalna, klęła się na wszy- 
stkie bogi, że żaden żołnierz rosyjski nie postał 
w kościołach warszawskich, a obecnie drukuje ra- 
port urzędowy Dziennika Powszechnego warszaw- 
skiegó, gdzie pomimo wszelkich obwijań w baweł: 
nę, fakt wtargnięcia żołnierzy do kościołów, jest 
przyznanym. 

Zapewne w skutku konsekwencyi przemów o 
królewskości „z Bożej łaski“, czytamy reskrypt 
gabinetowy, gruntownie zmieniający konstytucyę 
w Prusach, bo zmieniający całą podstawę Izby 
pierwszej, a to bez udziału. Izby, redukując co do 
wyboreów do tej Izby przepis posiadania ziemi w je 
dnej rodzinie przez lat sto na posiadanie jéj przez 
lat tylko 50. Ponieważ zmiana ta idzie na korzyść 
zasady liberalnej, może przyszła większość Izby 
drugiej pominie to naruszenie konstytueyi i prze- 
milczy o niej, ale czy Izba pierwsza będzie mogła 
znieść usunięcie jéj rzeczywistej podstawy i swo- 
jego zachowawczego charakteru, jaki dotychczaso- 
wem pochodzeniem miała? Bodaj czy stosunki 
księstwa nie były także powodem tój zmiany anti 
konserwatywnej, u nas niemasz bowiem niemie- 
ekiej staletniej posiadłości dóbr ziemskich; wpra- 
wdzie i o 50-letnią bardzo tradno będzie. 

Towarzystwo kredytowe dawne, dotąd osieroco- 
ne z naczelnej władzy pomimo jednomyśinego wy- 
boru dyrektora jeszcze w maju r.b. Rząd ani go 
potwierdza, ani potwierdzenia odmawia i nowy wy- 
bór, jak statut przepisuje, zwołuje. Prowizoryum 
podobne jest niesłychanem, a instytatowi szkodli- 
wem, i pod tym właśnie względem charakterysty- 
cznem jest; nie tajno bowiem rządowi jakie insty- 
tucya ta krajowi oddała usługi. 

Śledząc starannie wszelkich doniesień organów 
pruskich z królestwa, częste artykuły wstępne w tym 
przedmiocie w półurzędowych organach wyrażne 
dwa cele zdradzają dowodzenia Rosyi i Europie 
że Polacy sami rządzić się nie mogą, że reformy 
przyznane, choćby były w życie wprowadzone, nie 
zapobiegną złemau; z drugiej strony. w opisie wy- 
padków przebija wszędzie krytyka władz rosyj- 
skich, kładzenie głównego nacisku na to, że Mo- 
skale nie umieją sobie dać rady. Jedno i drugie 
ma wpłynąć niemylnie na sąd Europy, by się przy- 
gotowała do tyle popularnej acz tajemnej myśli 
pruskiej, że tylko eywilizacya pruska zajmując 
Królestwo, mogłaby kraj ten urządzić. 

W tej chwili publikowano z ambon kościołów 
naszych list pasterski arcybiskupa naszego, wska: 
zujący wyborcom, przy zbliżających się wyborach 
obowiązki względem kościoła i kraju. Forma i treść 
tego poważnego pisma zupełnie odpowiednią jest 
tradycyonalnej powadze stolicy biskupiej, z której 
głos ten wyszedł. — (Okólnik ten już zamieściliśmy 
w Czasie.;Prz. Red.). 


Paryż 9 listopada. 
„Dzienniki franeuzkie zajmują się wiele Węgra- 
mi. oznaczają punkta możebnej tranzakcyi 
między Węgrami a Austryą, choć w ich skutecz- 
ność nie wierzą. Constitutionnel pochwala myśl 
Debatów, ale i jego wiara jest małą. wew 
Konferencya rumuńska zebrała się znowu i mia- 
ła załatwić wiele zakwestyonowanych punktów. 
Odbędzie jeszcze jedno posiedzenie. i 
Z Genui, Kaprery i Turynu przychodzą wiado- 
mości świadczące o ostrożaości Włoch. Utrzymuje 
się jednak zawsze pogłoska, że pan Ratazzi za- 
stąpi barona Ricasolego. Monitor zawiadomił, że 
danie jenerałowi Goyon’ tytuła jenerała naczelnego 
nie ma znaczyć, iżby miało się na wojnę, że ten 
tytuł jest zapełnie pokojowym. Belgia uznała kró- 


miotem dozoru często bardzo przykrego ze strony 
władz „aus ich. 

Gabinet pruski wywierał znowu od siebie nacisk 
na obalenie dawnych urządzeń w Xięstwie Warsza- 
wskiem; a to w widokach łatwych do zrozumienia. 
Miał on na zawołanie ajenta sposobniejszego niż ka- 
żdy inuy do wykonania tego dzieła; był nim książe 
Antoni Radziwiił mąż księżny Ludwiki Ferdynandy 
prnskićj. W r. 1811 widziałem go w Polsce, także i 
przy rozpoczęciu kampanii; idąc za natchnieniem 
Pras wtenczas sprzymierzonych z Francyą, przy- 
stąpił on był do konfederacyi jeneralnój, W dniu 
21 kwietnia wieczór, doniesiono mi o jego przy- 
Jeździe do Krakowa, również o odwiedzinach u 
niektórych osób, i o tem co z niemi mówił. Nie- 
długo wahałem się jak z nim postąpić, jakoż na- 
tychmiast napisałem urzędowe wezwanie do mini. 
stra policyi aby. księcia Antoniego. zaaresztował 
w hotelu gdzie stanął — ji rozkaz ten był wyko. 
pany niezwłocznie. Czując potrzebę sprawienia się 
z tego m radzie ministrów, prosiłem -prezesa 
aby ją zwo na dzień następny. Przed posiedze: 
niem jednakżo osobiście przybył. do mnie książe 
Poniatowski, i nalegał o niewnoszenie tój kwesty: 
na radzie ministrów. Od niego" się dowiedziałem 
że dnia wczorajszego pisał do niego książe Antoni 
z Mogilan, komory pogranicznój angtrygękićj, do- 
nosząę mu, że znajdując Się tak blisko 
w przejeździe do Wiednia, pragnął korzystać 
sposobności i zaprosić go na rozmowę. P 
wskiemu śmieszną się zdawała ta pogadanka 
bitym gościńcu, kazał mu zatem odpowiedzieć, ż 
zatrudnienia niepozwalsją mu oddalać się z miej- 
sca; lecz że rad będz:e 


księże Antoni, i 
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lestwo włoskie z niejakiem zastrzeżeniem, ale co de 
facto równa się zupełnemu uznaniu. 

Jak tylko wrócił do Paryża marszałek Mac Ma. 
hon został powołany do Compiègne. Z przyczyny 
znużenia, marszałkowa udała 
piero dzisaj. Na Prusakach zrobiła wrażenie godna, 
lecz uprzejma, naturalna postawa marszałka i mi- 
łe stosunki jego z adjutantami. Marszałek przed- 
stawił w Berlinie typ dzisiejszego Francuza: za- 
wsze naturalnego, uprzejmego bez: napuszystości i 
brawur, przystępnego dla wszystkich, którego obej- 
ście się ze wszystkiemi jest łatwe. Zagraniczni 
powinniby wziąść przykład z marszałka i wiedzieć, 
że postawa ich we Francyi wydaje się częstokroć 
bardzo śmieszną. Utrzymują się stosunki przyjazne 
między Prusami a Francyą, hr. Brassier de Saint 
Simon, pełnomocnik pruski w Turynie, dał obiad 
dla pana Benedetti, ale negocyacye handlowe zo- 
stały zerwane i pan Clercq, pośrednik francuzki, 
wrócił do Paryża. Rządowe dzienniki francuzkie 
utrzymują, że zerwanie negocyacyi poszło nie ze 
strony Pras, lecz z Zollvereinu. Jest to tłómaczenie 
więcej polityczne niż prawdziwe. Będąc w Com- 
piógne, król pruski wyraźnie oświadczył, że nie 
poświęci win nadreńskich i jedwabych fabryk nie- 
mieckich. Szczęściem traktaty handlowe nie psują 
stosunków politycznych. Handel jest kwestyą kie- 
szeni, a kaźdy naród ma prawo baczyć, aby kie- 
szeń jego się nie wypróżniła. 

Pokazuje się, że żandarmi francuzcy nie weszli 
na dolinę Dappes, że stanęli tylko na granicy i 
obserwowali żandarmów szwajcarskich. Consitution- 
nel skarży się na Szwajcaryą, że mały czyn żan. 
darmów francuzkich wywołał krzyki Szwajcaryi, 
że pożycie,Francyi ze Szwajcaryą jest trudne. Tego 
razu dzienniki angielskie nie przywiązywały wagi 
do sprawy szwajcarskiej i rozśmiały się słysząc 
krzyki Szwajcarów. 

Anglia ma z Francyą ważniejsze sprawy niż 
szwajcarska. Aby uniknąć przyjęcia przez Francyę 
protekcyi nad młodym królem Madagaskaru, Av- 
glia zaproponowała uznanie króla. Francya tego 
odmówiła. Na morzu Czerwonem, Anglia myśli o 
wzięcia archipelagu Dalog, który należy do... Tuar- 
cyi, jak wyspa Perim, i który otacza wyspę Mas- 
sua należącą do Francyi. Na ostatniej radzie mi- 
nisteryalnej zaproponowano z tego powodu posła- 
nie na morze Czerwone części floty, którą Fran- 
cya trzyma na brzegach afrykańskich, ale temu 
oparł się pan Thonvenel. P. Thonyvenel nnika zer- 
wania z Anglią. Opuścił on kapitalistów francuz- 
kich, którzy zakładali bank w Egipcie i nie ze- 
zwolił na ogłoszenie w Monitorze statutów tego 
banku, pomimo, że one zostały pochwalone przez 
ministra finansów. Minister przewidywał, że Anglia 
zwali ten bank w Egipcie i nie omylił się. Aoglia 
i Francya mają także sprawy w Azyi, w których 
się różnią. Anglia pchnęła Afganów, swych klien- 
tów przeciw Buharze popieranej przez Rosyę i 
chciała, aby Persya wzięła stronę Afganów, ale na 
rady Francyi i Rosyi, Persya pozostała neutralną. 
Widząc zgodne postępowanię Hiszpanii z Francyą, 
Anglia intrygowała przeciw gabinetowi jenerała 
O'Donnella, ale Patrie wystąpiła w jego obronie. 
Anglia wydobywa się dziwnie z każdej tradaości. 
Uspokoiła oną Indye i wyprowadza z nich CZĘŚĆ 
armii. Dziś ma do walczenia z przesileniem eko- 
nomieznem i głodem Irlandyi. Jest to wielka tru- 
dność, bo wojna amerykańska potrwa dłago i e- 


migracya Irlandczyków do Ameryki staje się trudna. 


Kryzys finansowa, przez którą przechodzi Fran- 
cya, prowadzi do ostrożności w polityce zewnętrz- 
nej. Zima przejdzie cicho, chyba, że parlamenta 
sytaacyę rozognią. Utrzymuje się podwyżka giełdy 
paryzkiej, Zawsze jest mowa o przyjścia do wła- 
dzy pana Foulda. Pan Forcade de la Roquette ma 
zostać gubernatorem banku. Cesarz chce użyć p. 
Foulda za rodzaj kontroli i ograniczyć wydatki 
ministerstwa. 

Baron Hausman reorganizuje administracyą Ho- 
tel de Ville. Tworzy trzy dyrekcye w administra- 
cyi centraloćj (państwa, departamentu i gminy) i 
cztery dyrekcye zewnętrzne (szpitali, prac publi- 
cznych, piekarni, budowli i ulie). Każden dyrektor 
z pensyą 18,000 fr., będzie miał pod sobą szefów 
dywizyi, z pensyą 12,000 fr. a ci będą mieli pod 
sobą szefów biór, z pensyą 8000 fr. Prefekt chciał 
podnieść pensye niższych urzędników, ale oparła 
się temu Rada municypalna, z przyczyny wielko: 
ści kosztów. Walenie starych domów i prowadze- 
mie nowych alie nie ustaje. Jest to dzieło konie- 
czne od czasu skończenia dróg żelaznych. Cyrku- 
lacya „Paryża Jest dziś tak ogromna, że votrzeba 
szerokich ulie to jest bulwarów. Przechodzę dwa 
razy na dzień przez bulwar Sebastopolu i widzę 
że jest jeszcze za wązki. Coby się to działo gdy- 
by tego bulwaru nie było? Hotel Pokoju, jeszcze 
większy niż Luwru, jest już zewnątrz skończony. 
Zaczyna się kopanie obszernego i głębokiego doła 
na faadamenta Opery. Bulwar Malhserbes jest na 
dokończeniu i zaczyna być zamieszkiwany. Postę- 
puje także bulwar St. Germain przerzynający ró- 


się do Cesarstwa do- 
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wnolegle do Sekwany dawną stronę łacińską. Nikt 
już tój dawnćj, klasycznćj strony dziś nie pozna. 
Z przyczyny dokonanych niwelacyj, kolegiam fran- 
cuskie znalazło się na wzgórzu i stoi jak jaka la- 
tarnia. Przedłużenie bulwaru sebastopolskiego się- 
a ogrodu Luksemburskiego. Mury rzymskie zam- 
u Clary, które miedawno były pod ziemią, stają 
dziś na powietrzu i otacza je piękny ogródek. 
Dawna ulicą Labarpa zupełnie znikła. W miejscu 
małych i bradnych domków wznoszą się na lewej 
stronie Sekwany wspaniałe gmachy. 
Cudzoziemców jest mniój w Paryżu. Domy me- 
blowane są w części próżne. Amerykanie albo wró- 
cili albo żyją skromnićj. Toż samo czynią Rosya- 
nie. Anglicy siedzą u siebie z patryotyzmu i dla dro- 
żyzuy Paryża. Pomimo tego teatra robią nie złe 
interesa. Tegoroczna opera włoska jest znośna. 
Nie ma już dawnych, uroczych talentów, ale mo- 
p przepędzić wieczór przyjemnie, bez szkody 
ucha. 


Rzym 4 listopada. 

Dnia wczorajszego w prywatnym kościele mis- 
syonarzy na Monte - Citorio odbyła się ceremonia 
wyświęcenia na arcybiskupa tebańskiego in par- 
tibus księdza Mieczysława Ledóchowskiegó, nan: 
cyusza apostolskiego przy belgijskim dworze a 
z wielką wystawą i okazałością. Szwajcarowie pa- 
piezcy w mal.wniczym stroju wyrysowanym przez 
Michała-Anioła składali straż honorową u wnijścia, 
po korytarzach i w kościele samym, który, wysła- 
ny był całkiem pięknemi kobiercami.. Zaproszone 
tylko osoby znajdowały się: w nim. Obrząd wy- 
święcenia rozpoczął się o Stej rano. Spełniał go 
kardynał Di Pietro w asystencyi dwóch arcybi- 
kupów in partibus mgra Vitelleachi i mgra Fran- 
chi, byłego nuncyusza apostolskiego w Toskanii. 
Oirzymawszy pasterskie namaszczenie ksiądz Le- 
dóchowski przyodziany w nowe swoje szaty , 
w infułę i pastorał, obchodził kościół udzielając 
błogosławieństwo przytomnym. Tak duchowieństwo 
jako i stan świecki były dostojnie i licznie przed- 
stawione na konsystorza: z duchownych oprócz 
mnóstwa ionych, znajdował ks. Flavio Chig* ar- 
cybiskup mirski, nuncyusz apostolski przy frau- 
cuzkim dworze, mgr Mórode minister broni, wielu 
biskupów i domowych prałatów Jego Swiętobli- 
wości, O. Jandel jenerał Dominikanów; Ciało dy- 
plomatyczne przedstawione było przez hr. Caro- 
lusa posła belgijskiego, przez wice-hrabiego d' Atte 
posła portugalskiego i przez kilku sekretarzy 
z różnych poselstw; senat rzymski przez margra- 
biego Antici-Mattei senatora Rzymu; dwór świecki 
Papieża przez hr. Malatesta i przez innych szam- 
belanów Jego Swiętobliwości; szlachta rzymska 
przez księcia Odescalchi i innych; kraj nasz wre- 
szcie przez sędziwego jenerała Józefa Szymanow- 
skiego, którego węzeł serdecznej przyjażni łączy 
z nowym arcybiskupem, przez księcia Konstante 
go Czartoryskiego, przez pp. Podoskiego, Kościel- 
skiego, Nowotnego, itd. Duchowieństwo polskie 
miało swych przedstawicieli w osobie Ojeów Hie- 
ronima Kajsiewicza i Piotra Semenenki, tudzież 
Ojca Wincentego Leśniobrodzkiego Towarzystwa 
Jezusowego i innych. Po ceremonii Nancyusz za- 
prosił gości na Śniadanie nakryte w dwóch ob- 
szernych refektarząch klasztornych na sto kilka- 
dziesiąt osób. Obyczajem włoskim składało się 
ono wyłącznie ze słodyczy, ale obfitość i okaza- 
łość były całkiem polskiemi, Stoły były przyo- 
zdobione w piramidy z cukrów, w kosze z naj- 
piękniejszych kwiatów, 
wszystkie złotem. N. 
się dokoła uderzała 
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gwałty w Warszawie i profaneagý kościołów obu- 
dziły niezmierne obarzenie w Watykanie. Stolica 
św. jest dokładuie uwiadomiona o wszystkiem, co 
się u nas dzieje i mą największe współczucie dla 
katolików polskich. Możecie być tedy całkiem 
spokojni ze strony misyi i zabiegów p. Tęgobor- 
skiego i jenerała Lamberta, o którym czytam 
w Czasie, że do Rzymu z usprawiedliwieniem zdąża. 


Kraków 13 listopada. W uzupełnienia donie- 
sień naszych korespondentów o rezultacie posłu- 
chania delegacyi obywateli krakowskich u p. Mi. 
nistra Stana w d. 10 b. m. odbieramy następują- 


cą treść odpowiedzi, jaką delegaci krakowscy. 


otrzymali. Relacya ta nie wymaga po nas zmiany 
artykułu, na czele dziennika zamieszczonego dziś 
w tym przedmiocie. 

P. Minister Stanu odpowiedział deputacyi z Kra- 
kowa wysłanćj, na jéj przedstawienie rzeczy co 
do zaprowadzenia Rady  miejskićj w Krakowie, 
iż rzecz ta, jako należąca do Jego zakresu, przez 
Niego ostatecznie załatwioną zostanie. Nie tylko 
Kraków, ale wszystkie kraje, najdalój do wiosny 
urządzone zostaną na zasadzie ustawy gminnej. 
Albowiem taż ustawa w głównych zarysach swych 
przeszedłszy przez Izbę: poselską, stanie się przed- 
miotem narad w Izbie Panów na najpierwszem 
tejże posiedzeniu, następnie zaś Sejmom. krajowym, 
w celu bliższego jéj określenia i zastósowania do 
szezegółowych krajów przedłożoną zostanie, do 
czego już odpowiednie prace w ministeryum przy- 
gotowane. Zresztą miasto Kraków otrzyma 0%0- 
buy: Statut, dla siebie, do którego materyały ró- 
wnież są przygotowane. Zaś co do powstrzymania 
dalszći budowy  fortyfikacyi około Krakowa i 
w Krakowie, rzecz ta należy do P. Ministra Woj- 
ny. P. Minister Stanu przyrzekł, iż sprawę tę uczy- 
ni przedmiotem szczegółowćj konferencyi z p. Mi- 
nistrem Wojny, a znające tegoż, spodziewa się, iż 
się nie będzie upierał przy dalszój budowie, jeżeli 
nieodparta konieczność tego nie będzie wymagać. 


Wiedeń 12 listopada. Dziś p. Minister stanu 
odpowiedział na posiedzenia Izby deputowanych, 
na interpelacyę Zyblikiewicza, postawioną w d. 3 
października, względem karania pieniędzmi i are- 
sztem kupców krakowskich i lwowskich za zamy- 
kanie sklepów podezas obchodów narodowych, a 
mianowicie względem zastosowania do nich roz- 
porządzeń namiestnictwa lwowskiego. Minister od- 
powiade, że co się tyczy, pierwszego punktu inter- 
pelacyi, to jest, czy mn zaanem jest obwieszczenie 
uamiestnictwa lwowskiego, odpowiada, że o tem 
obwieszczeniu (wydanem d. 13 sierpnia) dopiero 
po owej interpelacyi dowiedział się. Co się tyczy 
drugiego pytania: jakie kroki zamyśla przedsię- 
wziąść ministeryum stanu przeciw nadużyciom 
władz krajowych, Minister nadmienić musi, że rząd 
namiestniczy w przytoczonem rozporządzenia opie- 
rał się ną podstawie ściśle prawnej, albowiem nie 
stanowił bynajmniej, nowych przepisów karnych, 
lecz tylko wyraził przestrogę, iż zamykanie skle- 
pów w pewnych okolicznościach, może być poli- 
czone do rzędu przestępstw kodeksem karnym obję- 
tych, a mianowicie jako przestępstwo niechęci 
względem rządu cesarskiego i lekceważenia władz 
rządowych. Co'się wreszcie tyczy / trzeciego pun- 
ktu interpelacyi, czy Minister Stanu zamyśla znieść 
wyroki karne orzeczonę przez dyrekcyę policyi 
w Krakowie, Minister odpowiedzieć tylko może, że 
dotyczącym stronom służy prawo odwołania się 
i do namiestnictwa, a'w ostatniej instancyi do mini: 
sterstwa stanu, iże wtym przypadku drogi tej 
chwycono się. Minister Stana niemoże jednak 
wcale: wpływać na orzeczenia sądowe namiestni- 
ctwa lub samegoż ministerstwa stanu, wydawane 
w drodze administracyjnej, i tylko nad tem czuwać 
może, zby śsiśle prawa się trzymano. 

W nieobecności p. ministra sprawiedliwości bar. 
Pratobevery, minister Lasser odpowiedział dziś na 
interpelacyę wystósowaną de tegoż ministra przez 
hr. Kazimierza Wodzickiego z powodu wyklucze- 
nia jawności w ostatecznych rozprawach w proce- 
sie przeciw p. Zygmuntowi Kaczkowskiemu re- 
daktorowi Głosu.  Iuterpelacyę tę podpisali jak 
wiadomo także reprezentanci z lewej strony I:by. 
Miuister Lasser A ABe że Ministerynm było 
w możności rozpatrzenia się dokładnie w doty- 
czącej sprawie, gdyż Kaczkowski założył rekurs 
do Ministerynm przeciw orzeczeniu Sądu wyższe- 
go. Wszelako po zbadaniu rzeczy, Ministeryum u- 
znało, że sąd wyższy trzymał się ściśle granie 
przepisanych kodeksem. postępowania karnego i 


wyklaczenia jawności. Wśród tego Kaczkowski u- 
znany został winnym zbrodni, o którą był obwi- 
niony. Minister zaś nie może wdawać się w wyro- 
ki sądowe i nie ma do tego żadnego prawa, dzia- 
łalność bowiem jego ogranicza się P Liy do. za- 
pobiegania, aby wymiar sprawiedliwości nie był 
odwlekany przez uiedbalstwo, nieznajomość praw 


dla tego odrzuciło skargę obwinionego względem | 
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it. d., albo aby się nia dopuszczano naruszenia 
prawa. W tym jednak przypadku nie dopuszczo- 
no się żadnego bezprawia ze strony sądów. O- 
wszem przeciwne postępowacie sądu krajowego 
byłoby weale nie dało się usprawiedliwić; "albo- 
wiem przypuszczenie jawności w procesie 0 wy- 
drukowanie odezwy, która. sciągała na obwinio= 
nego wyrok za zbrodnię zdrady głównej i za: 
miar oderwania krajów od monarchii, i która wi- 
docznie zdawała się być zdolaą naruszyć spokoj- 
ność publiczną, byłoby tem samem, eo urzędowe 
obwieszczenie tej odezwy. í 

Powyższe sprawozdanie wyjmujemy z wieczor- 
nych dziennikow wiedeńskich. Oester. Ztg opatrzy. 
ła znakiem powątpiewania słowa ostatnie keni 
Lassera powyżej przytoczone. 

Po tych interpelacyach, pomiuąwszy dwie inter- 
pelacye małego znaczenia, Izba przeszła w porząd - 
ku dziennym do obrad nad wnioskiem Skenego 
względem zmiany ustawy przemysłowej. Po kilku 
głosach niezawsze Ściśle przedmiotowych, a w:o- 
góle, więcej w sferach teoryi niż życia realnego 
krążących, niespodziewanie p. Skene oznajmił, że 
wydział do jego wniosku wyznaczony, a kórego 
on sam jest sprawozdawcą, zgodził się za wnio- 
skiem p. Rygera i przedstawił Izbie zupełnie co 
innego niż.to ezego dotąd bronił i za czem obsta- 
wał. Ten składany wniosek zmieniający zupełnie 
ducha pierwotnego wniosku wydziałowego, brzmi: 

Izba uchwali: 1. Wszystkie paragrafy ustawy prze- 
myałowej z d. 20 gradnia 1859 odnoszące się do 
tworzenia przymusowych stowarzyszeń poddane 
będą rewizyi na podstawie następujących zasad. 
2. Przepisy paragrafów, które się tyczą tworzenia 
przymusową drogą stowarzyszeń, tracą moc obo- 
wiązującą. 3. Rękodzielnikom wolno jest w grani- 
nicach prawnych tworzyć związki w celach prze- 
mysłowych i dobroczynnych. 4, Istniejące cechy 
mogą trwać nadal, 0 ile trwanie ich niewykracza 
przeciw postanowieniom poprawionej ustawy prze- 
mysłowej. 5. Rewizyą ustawy przekazaną będzie 
wydziałowi wyzaaczonema do obradowania nad 
wnioskiem Skenego, przybrawszy do tego wydzia- 
łu 9ciu członków wybrać się mających. 


„r Następujące zmiany zarządził N. Pan w ad- 
ministracyi komitatów węgierskich: Józef Neszter, 
będący na dyspozycyi radzca sądu wyższego, za- 
mianowany administratorem komitatu Preszburęg- 
skiego; hr. August Czaky, żupan dziedziczny Spi- 
ski, na własną prośbę usunięty z tej godności, a 
zastąpi go jako administrator bar. Franciszek Bar- 
koczy, asesor dystryktualnej tabuli dowej; hr. 
Emanuel Andrassy, żupan komitata emnieńykie- 
go (Zemplin) uwolniony na własną prośbę, w je. 
go miejsce administratorem Władysław Lehocki 
asesor dystr. tab. sąd. w Preszowie; hr. Jan Wald. 
stein żupan, komitatu Uuwarskiego, usunięty, a w 
Jego miejsce komiszrzem królewskim Aleks. Ne- 
hrebecki, będący na dyspozycyi. asesor sądu ur- 
baryalnego; Wład, Jankowicz, żupan komitatu Szo- 
modzkiego, uwolniony na własną prośbę, w miej- 
sce jego żupanem mianowany Karol Merey, radz- 
ca królewski; Marcin Ścitowski, żupan komitatu 
Barańskiego, awolniony na własną prośbę, w miej- 
sce jego komisarzem królewskim Nikodew Szalay, 
będący na dyspozycyi przełożony komitatu; Kazi- 
mirz Taraoczy, żupaa Komitata Tieki wskiego 
(Barsz) usunięty, a: na jego miejsce komisarzem 
Stefan Frank, b /_w dyspozycyi naczelaik, po- 
wiatu; Jerzy Jankowicz, zostający w dyspozyeyi 
kapitan dystryktowy, mianowany kapitanem dy- 
stryktu Jazygów i Kumanów. 

— Z nakazu cesarskiego dwór przywdział w d. 
12 b. m. żałobę po Ferdynandzie księciu Bragan- 
za, infancie portugalskim (bracie króla), która mą 
być noszona do 27go b. m. włącznie: w pier- 
wszych dniach ośmiu gruba, a następnie cienka. 

— N. Pan uwolnił hr. Józefa Macieja Thun - 
Hohenstein na własną jego prośbę od obowiązków 
dziedzicznego radzoy państwa, dozwalająe, aby zą 
Jego jeszcze Życia obowiązki te wykonywał naj- 
Starszy syn jego Józef Oswald, jako głowa rodziny, 

— Gerichtshalie donosi z najpewniejszego jak 
mówi źródła, że wyzdrowienie zupełne Ministra 
sprawiedliwości /p. Pratobevery dłuższego wyma- 
gać będzie czasu, i z tego powodu tenże zamie- 
rza wziąść dymisyę. 


— Wniosek tyczący się nieodwołalności i wi - 
szalności sędziów. ok Nowi 

Zważywszy, że niepodległość stanu sędziowskie- 
80 Jest niezmiernie ważuą w państwie prawami rzą- 
dzącem się, a ważność ta tak jest powszechnie n- 
znaną, 1ż wszelkie bliższe jej uzasadnianie staje się 
zbytecznem ; 

zważywszy dalej, że od przyrzeczenia p. Mini- 
stra sprawiedliwości w dniu 2 lipca, iż projekt ta- 
ki wniesionym będzie, ubiegło cztery miesiące, a 
dotąd takowy przedłożonym nie został; 
, zważywszy nakoniec, że z powodu przeciągłego 
już trwania sesyi, nie można niemal spodziewać 
się przyjścia do skutku takiej ustawy; 

podpisani stawiają wniosek : 


słowo Poniatowskiego przyjechał do miasta, nie 
chciałby zostawiać na sobie podejrzenia, jakoby 
umyślnie wciągnął go w zastawione sidła. 

„Niech to zostanie między nami, mówił książe 
Józef, ale z mojój strony był to krok nierozwa. 
źny; niewidzę też potrzeby zaciągać go do proto 
kuła' posiedzeń rady. — Dla prędkiego ukończenia 
tój sprawy radziłem żeby księcia Radziwiłła zna- 
glił do opuszczenia miasta, co się natychmiast 
stało. W rozmowie jaką miał z księciem Józefem, 
wychwalał się niebiosa cudowną zgodność uczuć i 
myśli tak Imperatora Aleksandra jak króla pru- 
skiego, co do przyszłój pomyślności Polski. Utrzy- 
mywał on napewne iż Anstrya niebawem skłoni 
się do tych sawych widoków; w tym bowiem za- 
miarze udaje się właśnie do Wiednia. Książe Po- 
niatowski zbyt prawy i światły mąż, dalekim był 
od uwierzenia tym chytrym poszeptom. Za całą 
odpowiedź gdy mu wyliczał ogrom sił sprzymie- 
rzonych, odesłał go do pierwszój bitwy jaka będzie. 
W końcu uniósł się książe Antoni i zaczął wyga 
dywać na mnie, na co mu Poniatowski. odrzekł: 
„Wszakże książe znasz Bignona, i wiesz że nie 
jest twym osobistym wrogiem; lecz. trzeba być 
sprawiedliwym: Po eo przybyłeś tu do Krakowa? 
Bam się osądź— Jego rzecz sprzeciwić się tym 
robotom; będąc na jego miejscu czy nie zrobiłbyś 
to. samo?“ 

Uważałem to nieraz, iż krok energiczny i w stó- 
sownéj chwili użyty przez człowieka z usposobie- 
niem. łatwem i łagodnem, rzadko kiedy nieosięga 

ku. Wszyscy pochwalali obejście się moje 

Radziwiłem nawet i ci, co chętnie da- 
„ciągnąć w te roboty, gdybyśmy pozwo- 
owemu ydy, ajentowi. 
» w ciągu krótkićj aresztacyj 
polski magnat, ża to ea yi 


wy, lecz słabego charakteru, dobijał się do jego 
drzwi, i bardzo sierdził się na żandarma że go 
nie chciał puścić do pokoju. Tenże sam magnat 
najgłośnićj deklamował: nazajutrz przeciw niedo- 
rzecznój misyi księcia Radziwiłła, nie mającćj in. 
nego celu tylko skompromitowanie osób najlepszego 
sposobu myślenia, ,¿ ` 

Niedługo potem zaszła przykra sprawa, o któ. 
rój niewypada mi przemilezyć, chociaż postępowa 
nie osób co ją popierały dałoby się jeszcze unie- 
winnić. Mam tu na myśli rozwiązanie rady kon- 
federacyi jeneralaćj. Jakeśmy to mówili wyżój, 
rada ta, reprezentująca ów sejm tak nagle rozpu- 
Bzczony przez księdza Pradta, lubo zostawała bez- 
czynną, mimotego istniała z nazwiska. 

Ci Polacy, którzy nadzieje swoje zwracali ku 
Rosyi, nastawali na rozwiązanie tój rady konfede- 
rackićj utworzonćj pod opieką Francyi. Na dzie. 
sięciu członków skłądających radę, siedmiu tylko 
znalazło się w. Krakowie; nieobecność iauych. da- 
wała się wytłumaczyć ważnemi i słusznemi wzglę- 
dami. Obecni członkowie byli następujący: Biskup 
Gołaszewski ożywiony najlepszemi chęciami, lecz 
dla podeszłego wieku niemogący się narażać na 
tułaczkę po Niemczech; Radzca Stanu Badeni, mąż 
również niepodejrzaućj uczciwości, Polak staréj 
daty, chodzący w kontuszu, i mówiący tylko. po 
polsku *), 8 
Galicyi, to podobnie jak biskup miał wstręt do po- 
wrotu na ziemię zajętą przez „Rosyan. Dalój było 
trzech szlachetnych obywateli odznaczających się 
równą czystością uczuć 00 i owi dwaj wymienieni 


*) Starzy Polacy lubo nie mówili po francusku, za- 
to znali wybornie łacinę; ja też przypominając sobie 
ten język z czasów gdym chodził na uniwersytet. pa- 
ryski, sztukowałem moją z nimi rozmowę. 


starcowie; wszakże młodsi wiekiem, zdolniejsi byli 


lubo nie chciał się dalój puszczać jak do | O 


|wywołania przykrzejszych n 


do zapasów z przeciwnościami; takimi byli: Hr. 


go i Wężyka. pojmujących 
ŚNOŚĆ, Ws 


po święcie; zapobiedz temn 


wspominać o tem ;.a jednak umyślnie podnoszę te 
szczegół, aby dowieść, że jedyny tan akt sram 
dzący od polskićj władzy, akt naganny, jeżeli 
2 francuskiego punkta nań patezym, wyniknął z nie- 
porozumienia, a raczćj podchwytnie był spełniony. 
Niemiły ten wypadek, lubo zdawał się zuamiono- 
wać niejakie zwątlenie ducha publicznego, nie był 
w istocie rzeczy nawet dokładnym onegoź termo- 
metrem; nigdy bowiem usposobienie większości 
narodu nieokazywało się pry ylniejszem do Fran- 
cyi. Zresztą pytanie to było bez istotnego interesu 
dla Polski, a dla nas dość obojętne. Co aię pae 
Polaków, jakakolwiek czekałą ich przyszłość, ni- 
gdy oni nie mieli się czego spodziewać. od owćj 
rady jeneralnćj skazanćj na nicość od początku 
swego istnienia, (9 8ię nas tycze, przez rozwią- 


komisya litewska okazywała daleko więcój. wy. 


(Dalszy ciąg nastąpi): 
—<"—EMM—— 


BDOW UA GEY" 

Wysoka Izba zechce ~" "" 

I. uchwalić na królestwa i kraje w Radzie szezu- 
plejszej reprezentowane, ustawę o niepodległości 
sędziów ; 

II. do wygotowania tej ustawy wyznaczyć wy- 
dział z 9 członków z oddziałów wyznaczyć się ma- 
jących; i t ; 

TD. wydziałowi'temu przekazać poniższy projekt 
takiej ustawy celem praggo Marone obrad. 

Projekt ustawy. § 1. Każdy mianowany rzeczy- 
wisty sędzia może być z urzędu swego usunięty 
jedynie za wyrokiem sądowym skutkiem wytoczo 
nego przeciw niemu śledztwa o naruszenie obo- 
wiązków urzędu swego. Chyba gdyby tenże uznany 
został wianym jakowej zbrodni, ałbo winnym przestę- 

wypływającego z chciwości lub przeciwne: 
ga obyczejności publicznej, albo też jakiego prze: 
roczenia tego rodzaju, lub też gdyby dla niedo- 
stateczności dowodów został uwolnionym, gdyby 
podpadł konkarsowi, a w dochodzeniu upadłości nie 
został uznany niewinnym, albo też z powodu mar- 
notrawstwa oddany został pod kuratelę: w takich 
przypadkach, jeżeli idzie o adjunkta pełaiącego 
niezawiśle urząd sędziowski, o rzeczywistego sę 
dziego powiatowego, obwodowego, krajowego lub 
handlowego, sąd wyższy, a co do wyższych posad 
hi najwyższy, po przedstawieniu prawomocnego 
w tym względzie zapadłego wyroku ma moc va 
drodze dyscyplinarnej, bez wszelkiego dalszego 
dochodzenia orzec usunięcie od urzędu. 

$ 2. Jeżeli umieszczony na urzędzie rzeczywi: 
sty Będzia, na podstawie patentu cesarskiego z dnia 
3go maja 1853 N. 81 zawieszonym został w urzę- 
dzie i płacy, rozporządzenie co do tego, jeżeli idzie 
o adjunkta pełciącego niezawiśle urząd sędziowski, 
o rzeczywistego oko powiatowego, obwodo- 
wego, krajowego, handlowego, apelacyjnego, o pre- 
zesa lub wiceprezesa (prezesa senatu) sądu jako- 
wego piewszej instancyi, przedłożone być musi są- 
dowi wyższemu; jeżeli zaś tyczy się jakiej wyż: 
szej posady, sądowi najwyższemu z załączeniem 
akt, a to najpóźniej w ciągu trzech dni, celem 
stanowczego postanowienia. 

$ 3. Każde śledztwo dyscyplinarne prowadzo- 
ne przeciw adjunktowi niezawiśle urząd sę- 

ziowski sprawującemu, przeciw rzeczywistemu sę- 
diem powiatowemu, obwodowemu, krajowemu, 

andlowemu albo apelacyjnemu, przeciw prezesowi 
albo wiceprezesowi (prezesowi senatu) sądu pier 
wszćj instancpi, ma być przedłożone do orzecze- 
nia sądowi wyższemu tegoż obrębn sądowego; je- 
żeli zaś idzie o sędziego wyższego stopnia, sądo 
wi najwyższemn. 
_ $4. Tak sądy wyższe jak i najwyższa Izba są- 
| s mają swoje w tym względzie uchwały wy- 
awać na zgromadzeniu pełnóm. 
_" 85. Przeciw uchwałom sądów wyższych mogą 
się odwołać do najwyższój Izby sądowój, a mia- 
powi tak w ogóle obwiniony, jak również pro- 
kurator publiczny sądu wyższego, jeżeli sąd orzekł 
zniesienie zawieszenia, uniewinnienie lub uwolnie: 
nie, Temu ostatniemu należy w tym celu udzielić 
odręcznie wyrok i dozwolić przejrzeć akta. Prze- 
ciw om sądu najwyższego niemasz odwołania. 
$ 6. Jeżeli idzie o posadę, którćj obs«dzenie po 
zostawionóm jest N. owi, a orzeczonóm 20- 
stało usunięcie, wtedy należy przedłożyć tę oko- 
liczność przez Ministeryum Sprawiedliwości N. Pa- 
nu do postanowienia względem innego w danym 
zie prze ia sędziego oddalonego lub ob- 
stow go Akai, W tym tia sądy wyi 
eżeli w podobnym razie nie zaniesiono apelacyi, 
mają z urzędu przesłać akta sądowi najwy ższemn. 
Qzynienie dotyczących wniosków pozostawiozóm jest 
Ministerstwu Sprawiedliwości. 

$ 7. Żaden umieszczony na urzędzie rzeczywi- 
sty sędzia nie może być od urzędu swojego na- 
wet chwilowo usuniętym, albo mimo woli swojćj 
posuniętym, przeniesionym lub pensyonowanyt, 
chyba w. przypadku zawieszenia sądownie zatwier- 
dzonego & w cię > f 

818. To ostatnie nie odnosi mię jednak do prze- 
niesienia na stan spoczynku w skutku zaszłój nieu- 
dolności w miarę przepisów ustawy, jakoteż nie- 
tyczy się tych zmian urzędników sądowych, ja- 
kieby się okazały potrzebnemi skutkiem zmiany 
w urządzeniu sądów. 

$ 9. Przepisy patentu z dnia 3go maja 1853 r. 
Ner 81 o ile nie ulegają zmianie przez niniejszą 
ustawę, pozostają co do reszty w swojój mocy. 

_ $ 10. C. k. Ministerynm Sprawiedliwości ma so- 
bie poleconie wykonanie niniejszego rozporządzenia. 
(podpisano) Dr Taszek wnioskodawca 

i 28 towarzyszów. 


Królestwo Polskie. 


~ Nord z 11go t. m. pod oddziałem „Rosya* pi- 
sze: „Dzienniki warszawskie ogłaszają urzędowy 
następujący opis wypadków zaszłych 15go i 16g0 
paźaziernika*. Mniemaćby należało, że organ ro- 
syjski po takim wstępie, podał całe to sprawo- 
zdanie rosyjskie, które jakkolwiek pełne fałszów 
wykazanych i dowiedzionych, nie mogło jednak, 
wychodząc w Warszawie, zaprzeć wszystkiego. 
Lecz to mało było dla Norda, nie miałby zasługi 
własnej. Fałszywe sprawozdanie rosyjskie, fałszu- 
je on jeszcze bardziej na swoją rękę i obcina. 

rosimy porównać ten opis ogłoszony w Nordzie 
z llgo t. m., i opis rosyjski zamieszczony we 
wszystkich dziennikach warszawskich, zacząwszy 
od Dziennika Powszechnego i Gazety Policyjnej z 
4go listopada. | : 

Nord zepowiedziawszy, że przytacza cały opis 
urzędowy, który dwie szpalty druku zajmuje, stre- 
szeza go sw pięćdziesięciu kilku wierszach, Opu- 
szczając wszystkie ustępy, które jakkolwiek unie 
winuiają gwałt, jednak są wskazówką, że tako: 
wego się dopuszczono. Opuszcza cały wstęp wska: 
zujący między innemi mimowolnie, jaki to liberal 
ny jest w Królestwie, gdyż wypowiadający, 
że jedynym faktem który dał powód władzom ro- 
syjskim Ba peas rate wezwanie mie- 
82. ¿do nro ego obchodzenia rocznic 
śmierel Fudegeza Kobciiszki przez odprawienie A 
bożeństwa żałobnego. Streszeza tylko Nord w kilku 
głowach ze złą wiarą dalszy opis rosyjski, opn- 
szczając wszystko eo więcej rażące. wdarciu 
się żołnierzy do kościoła Bernardyńskiego wzmian- 
kuje krótko, a V rzędo. 
wego, iż wszystkich „wyprowadzano za ręce , mó: 
wi, że opór ustał, i każe Się domyślać, że dobro- 
wolnie wszyscy wyszli. Opuszcza zupełnie” cały 
ustęp opisu urzędowego 0 wypadkach w Kościele 
katedralnym, gdzie główny gwałt PE: 9 
których to wypadkach urzędowy Opis choć fałszy- 
wie, lecz obszernie mówił i wspominał o wprowa 
dzeniu do kościoła wojska z bronią, grożeniu kol- 


bami, uwięzieniu: itd.; Nord całą tę część 
opisu O mEŻlA ŚJ ja, tylko 
w katedrze”!!! Dalej gdy opis urzędowy mówił, 


y 
J 


wyrzuciwszy słowa opisu urzędo- |d 


były |w tejże gubernii, 


że w tych dwóch kościołach zamknięto 4000 osób, 
aresztowanych zaś tam i uprowadzonych do cyta- 
eli naliczono w cytadeli 1678 osób, gdyż kobiety 
i dzieci puszczono wprost z kościoła; Nord zrę- 
cznie zmąciwszy te dwa doniesienia, pisze: „Ogó- 
łem 1678 osób aresztowano, lecz większą z nich 
część, mianowicie kobiety i dzieci, zaraz w nocy 
puszczono“, Takiem wyrażeniem chce dać do po- 
znania, że ogółem w kościołąch otoczonych było 
1678 osób, lecz że większą z nich część, to jest 
kobiety i dzieci, odrazu puszczono; gdy tymcza- 
sem raport urzędowy mówił, że mężczyzn zapro- 
wadzonych do cytadeli było 1678 i o puszezeniu 
z nich większej połowy ani słowa nie wspomniał. 

Chcąc zebrać zaraz owoc swego kłametwa, wy- 
ciąga już Nord ze swego opisu do biuletynu re- 
zultat „iż mała liczba żołnierzy rosyjskich bez bro 
ni weszła tylko do kościoła Bernardynów“, o wej: 
ścia zaś do Katedry już w tóm miejscu zupełnie 
zamileza, a tak cynicznie sfałszowawszy fałszywy 
już opia rosyjski, dodaje wykrzyk: „Jakże wstrę 
tnie przekręcono te wypadzi w dziennikach za 
granicznych. * 

I dziennik ten tak kłamiący, gdy idzie o zatar- 
cie gwałtów jakich się dopuszcza rząd rosyjski na 
nieszczęśliwym narodzie, i piszący apologi za te bez- 
prawia, ogłasza się liberalnym obrońcą praw na- 
rodów, obrońcą wolności włoskiój i bulgarakićj i 
rzuca w każdym numerze klątwy na Austryę i 
Turcyę! Piorunuje za ścięcie jednego Locatellego, 
a zapełnia całe kolumny pamegirykami dla rządu 
rosyjskiego, co codzień sta niewinnych męczy. Za 
okropną zbroduiję przedstawia, że książę modeński 
kilku ludzi uwięził; a uniewinnia, wykonaniem akta 
sprawiedliwości nazywa, wielbi nawet wspaniały, 
pełny tolerancyi i wolnomyślący rząd rosyjski, 
gdy tysiące ludzi więzi, morduje przechodniów 
na ulicach, pozwala rozpojonemu żołnierstwu na 
wszelkie gwałty, napada kościoły, uprowadza 
w niewolę caly lud w nich zamkięty, zuagla 
dnchowieństwo, iż widzi się spowodowanóm do 
niesłychanego w historyi kroku, zmuszonóm zam 
knąć kościoły, aby w państwie chrześciańskióm 
wojsku chrześciańskiemu mie dać pozoru do napa- 
ści na lud modlący się w domach bożych, i aby 
nie narazić tego ludu na tysiączne bezprawia. Nord, 
ubolewa i krzyczy w niebogłosy na najmniejszy 
krok Tureyi lub Austryi; a gdy naród który w ty- 
siącoletnióm swóm życiu tyle zasług położył dla 
ludzkości, jest od lat sta wszelkiemi sposobami 
ciemiężony przez Rosyę, wówczas tenże Mord roz- 
pisuje się o liberalizmie rząda rosyjskiego w Polsce. 

Dodać tu winniśmy, że Indépendance" zazdro: 
szcząc widać złotych laurów zdobytych przez Nor- 
da kłamstwami względem Polski, ubiega się pod 
tym względem z nim o pierwszeństwo, a w osta- 
tnich dniach prześcignęła go nawet. 

Laury te nie dają spać także Kreuzzeutungowi. 
Dziennik ten niepewny czy przewyższy dwóch po- 
przednich współzawodników, samem zaprzeczaniem 
wprost bezprawiom rosyjskim, twierdząc np. iż żaden 
żołnierz rosyjski nie wchodził nawet do kościołów 
w Warszawie, — chwycił się innej jeszcze drogi, 
aby prześcignąć współtowarzyszy. Improwizuje 
mylue wiadomości i denuncyacye, to o broni pro- 
wadzonej do Królestwa, to o wilionowych darach 
dawanych przez różne osoby na sprawę polską, 
to o składach broni odkrytych "w Królestwie. 
Świeżo jego niby korespondent z Warszawy, w li- 
ście z 8 t. m. zamieszczonym w Kreuzzeutungu 
z 12 t. m. pisze, iż może podeć szczegółowa wią- 
domość o odkryciu składu broni w pewny m kla- 
sztorze w Lublinie, gdzie było schowane 15,000 
karabinów ; że broń tę znaleziono i zakonnikow 
uwięziono. Dodaje dalej, że to zapewne przez przy- 
padek stało się, iż klasztór ten leży w dobrach 
pewnego bogatego hrabiego który w marcu i kwie- 
tain uchodził za patryotę. : 

Nie potrzebujemy mówić, że wszystko to jest 
bajką, a ów niby korespondent Kreuzzeitungu, 
który ową broń w klasztorze rachował, nie umie 
powiedzieć jak się ten klasztor, owe dobra i ów 
hrabia nazywają. ' 

Lecz nie na tem się ogranicza prawowitcści o- 
brońca! Do kłamstwa i denuncyacyi dodaje potwarz 
nie szczegółowo lecz ogółowo rzuconą, pisząc, że 
wiadomość o przechowaniu tej broni, podała rzą 
dowi „zawnalowana w grubej żałobie dama pol- 
ska, za doręczeniem jej wprzód juź umówionej i 
wyraźnie od niej żądanej sumy“, 

Lecz napróżno dziennik niemiecki stara się taką 
okólnikową potwarzą wzniecić nieufność wśród 
narodu; w Królestwie nie obawiają się deauacyan- 
tów, bo nikt nie ma co denuncyować, a jeśli jaka 
denuneyacya nadesłaną zostaje rządowi z pewuych 
niepolskich okręgów, to kończy się zwykle wsty- 
dem denuncyatora, na próżnym trudzie polieyi i 
wojska, którego często cały batalion na rewizyę 
rusza, a w owocn przynosi jedynie przykrość nie- 
winnym osobom. 

Ale ten niby korespondent Kreuzzeitung w swym 
krótkim liście, zawiera jeszcze jednę denuncyacyę 
i jeszcze jednę potwarz! Pisze on: „Jeden tutejszy 
za granicą bawiący polski magaat, miał się ma 
cno skompromitować narodową ofiarą kilku milio- 
nów złotych, i już odebrano mu nawet wysoki u- 
rząd dworski jaki posiadał“. Oto denuncya, za- 
raz obok niej potwarz w następnych wierszach: 
„Opowiadają o jednym ze znanych tutaj patryotów 
ze stanu rzemieślniczego, który posiadał sympatyę 
wszystkich zapaleńców i do Rady Miejskiej był 
wybrany, a następnie w cytadeli osadzony został, 
iż zawsze o wszystkich decyzyach w komitecie 
zapadłych donosił rządowi za nagrodą w gotówce, 
a teraz jedynie dla bezpieczeństwa własnego zo- 
stał aresztowany“, 

„Czyż jest dość silne słowo pogardy dla nazwa 
nia, tych wszystkich insunuacyj, jakie teraz i da. 
wniej zawiera ten dziennik, uważający się za o 
brońcę prawowitości ! 

— Czytamy w Gazecie Polskiej z 11 t. m. 

„Niezbyt dawno w gubernii Kijowskiej dokona- 
ną została reorganizacya sądów i władz: policyj. 
nych, z dniem zaś 1 października r. b. toż samo 
nastąpiło w gub. Podolskiej. Reformy te przepro- 
wadzone są w ten sposób: Oddział sądowy wszy- 
stkich magistratów miejskich i ratuszów gub. Po- 
dolskiej przyłączony został z dniem 1 października 
o sądów powiatowych. Magistraty miejskie w mi» 
stach Kamieńcu, Mohilewie, Winnicy i Bałcie, znie 
sione zostały, a następnie wszelkie „interesa pozo- 
stałe po oddzieleniu części sądowej, przeniesione 
do dum (rad) miejskich. We wszystkich pozosta- 
Kei magistratach i ratuszach miast gub. Podol: 
skiej, pozostawiono tylko interesa dotyczące go- 
spodarczego zarządu i administracyi wiejskiej, 
równie jak gmiane i opiekuńcze; co Się Zaś tyczy 
sądowych, te jak wyżej powiedziano, przeszły do 
sądów powiatowych. Co do zarządów policyjnych 


gubern. Kamieńca, w którem jak dawniej pozosta- 


to z wyjątkiem jednego miasta |. 


CZAS z Czwartku 14 Listopada 1861. 


wioną została policya miejsca, obie policye: miej- 
ska i ziemska połączone są od dnia lgo paździer- 
nika w jedną, i od tej epoki zamiast istniejących 
oddzielnie policyi miejskiej i ziemskiej, utworzoną 
jest w każdym punkcie jedna policya powiatowa.“ 
PA MZ EZ Z A a TA A A ÓW Z | AA Ka 


Kronika miejscowa i zagraniozna. 


Hóraków 13 listopada. Dziś wrócili z Wiednia 
pp. Machalski, Samelsohn, Aleksandrowicz i Hahn, któ- 
rzy jako delegowani ze strony obywateli tutejszych, po- 
wieźli byli przedstawienie do Ministerstwa 8tanu względem 
przywrócenia reprezentacyi miejskićj w Krakowie, tu- 
dzież względem fortyfikacyi. 

— X, Marceli Kulczycki, pleban grecko-katolicki 
w Korniczu, podarował 712 tomów dzieł po większój 
części treści naukowćj i 88 kart jeograficznych gim- 
nazyum miejskiemu w Kołomyi, 

— Jak w Berlinie tak i Wrocławiu podczas wjazdu 
króla Pruskiego figurują w bieli ubrane panny. Dostać 
się do tego orszaku, jest to samo co uzyskać patent 
na urodę. Ryciny przeto tych piękności są w modzie. 
Właśnie teraz wyszła rycina przedstawiająca panny 
wrocławskie przeznaczone do powitania króla w Wro- 
cławiu. Wielką liczbę egzemplarzy tój ryciny rozku- 
piono, zanim się spostrzeżono, że to są te same twa- 
rze, co na rycinie przedstawiającćj piękności berliń- 
skie, z różnicą tylko podpisu, że co np. w Berlinie 
nazywała się panna Schwarz, to w Wrocławiu panna 
Weiss, i t. d. Kladderadatsch zaciera ręce, bo ma 
gotowy przedmiot. 

— Jedna po drugićj depesza w ciągu dni kilku 
przyniosła z Lizbony doniesienie o śmierci naprzód 
księcia Ferdynanda Portugalskiego, a teraz w d. 12 
b. m. o śmierci samego króla Piotra V, który umarł 
w d. 11 b. m. wieczór. Król Dom Pedro V był sy- 
nem Ferdynanda księcia Koburskiego i Maryi II kró- 
lowéj. Urodził się r. 1837, wstąpił na tron po matce 
swojéj r. 1853 i do r. 1855 zostawał pod opieką 
ojca swego, który był rejentem państwa. Król Dom 
Pedro zaślubił w r. 1858 księżniczkę Stefanię córkę 
księcia Antoniego Hohenzollern-Sigmaringen, który na 
rzecz Prus zrzekł się niepodległości i jest pruskim 
prezesem rady ministrów, Król owdowiał 1859 r. 
bezdzietnie. Książę Ferdynand de Braganza, który 
umarł w d. 7 b. m., jest jednym z młodszych braci 
króla, urodził się r. 1846. 

— Przypomną sobie zapewne czytelnicy, że kilka 
lat temu pojawiły się naraz po dziennikach wyciągi 
z tak zwanej „czarnej księgi“; która mieściła w so- 
bie parę tysięcy nazwisk znajomszych w Europie ludzi 
politycznych z krótkim ich żysiorysem i z uwagami 
nad ich mniej lub więcej niebezpiecznem działaniem. 
Historya autorstwa tej książki potajemnie wydrukowa- 
nej w paręset egzemplarzach i przeznaczonej jedynie 
na użytek władz policyjnych w Niemczech, wyszła te- 
raz na jaw. Niejaki Rang, były urzędnik policyjny 
bawarski, podał był świeżo do sejmu bawarskiego prośbę o 
wsparcie, i w prośbie tej przyznaje się do autorstwa 
„czarnej księgi“, co zresztą już było dawniej wiado- 
mo, lecz przy podaniu swojem, wyliczając powody, 
dla których do nędzy przywiedziony został, wymienia 
wszystkie te osoby, które mu w wydaniu tej książki 
były pomocne, a potem wyciągnąwszy z tego wyda- 
wnictwa korzyści, przywiodły go do ubóstwa i usunę- 
ły się od niego. Rang popiera swoje wyznania ory- 
ginalnemi listami. Deputowany Redwitz, znany poeta, 
sprawozdawca komisyi prośb, zdał izbie deputowanych 
sprawę o prośbie Ranga. Z tego się pokazuje, że 
Rang dawniej za różne przestępstwa z urzędu oddalo- 
ny, chcąc sobie na nowo zaskarbić łaskę, zajął się 
spisem „demagogów*, do czego jak mówi, służyła mu 
za Żródło Gazeta Augsburgska z lat kilkunastu. Pil- 
nie on ją przeglądał i wyciągał z niej każde nazwi- 
sko tam potępione. Piękny to zaiste materyał policyj 
ny, Gazeta Augsburgska! Lecz niestety, Rang nie miał 
względu na to, że niektórzy z tych, których jednego 
dnia Gazeta pomieniona za demagogów i nieprzyja- 
ciół rządów przedstawiała, byli właśnie u władzy 
wtedy, gdy Rang swoje dzieło wykończył. Tak na- 
przykład miała się rzecz z byłym ministrem Bachem, 
który figuruje w czarnej ksiąźce jako demagog! Rang 
uzyskał urząd napowrót, ale dopuściwszy się jakiegoś 
przeniewierzenia został oddalony raz jeszcze. Zgłaszał 
on się z dziełem swojem naprzód do rządu bawar- 
skiego, lecz tam jnż był inny minister u władzy. Róż- 
ne inne rządy niemieckie nie chciały brać na siebie 
wydawnictwa tego dzieła, aż nareszcie trafiono do 
tajnego radzcy Kórnera w Dreźnie, który wstawił się 
za Rangiem i wyjednał mu u rządu saskiego fundusz 
na drukowanie tej książki, tudzież zobowiązał się 
wziąść dla rządu pewną liczbę egzemplarzy. Dzieło 
wyszło z druku, lecz jeden egzemplarz dostał się do 
wychodzącej w Brunszwiku gazety Reichszeitung, któ- 
ra wyciągi z tej książki ogłosiła, i przez to całą jej 
ważność podkopała. Rządowi saskiemu został tylko 
zaszczyt nakładu tej książki, a autor jej nietylko że 
za pracę swoją nic nie otrzymał, ale nawet jako od- 
dalony za przestępstwo ze służby rządowej, pogardzo- 
ny od wszystkich uczciwych ludzi, nie może nawet 
znaleść na starość przytułku w domu ubogich i przy- 
ciśniony nędzą spowiada się publicznie przed Izbą 
deputowanych z grzechów swoich, nieszczędząc tych 
wszystkich, którzy dawniej byli jego przyjaciółmi i 
pomocnikami, a dziś piastując wyższe urzędy, zapo- 
pomnieli o nim, a wreszcie wypierają się wszelkiego 
z nim wspólnictwa. 

— Jutro we czwartek dnia 14 listopada, Ś. Serafina 
męcz. 
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Gospodarstwo przemysł i handel. 


Biała 9go listopada. Dzisiaj praktykowano 
w przecięciu ceny następne w wal. mastr: 


Pszenjen i 542041544 (zn mierzycę) s: += 5781% 
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Przeworsk 8 listopada. Na dzisiejszym targu pra- 
ktykowano w przecięcia ceny nastopne W w. P. 
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Wrocław 9 listopada. Dziś praktykowano ceny 
następne: za 1 szefel pruski (przeszło 14 garncy) groszy 
srebrnych pruskich (po b cent. w. 8. oprócz łaży). 


przed. śred. 
Pszenica białą . wo. . .189-98 .86 . 75-80 
3 żółta . . ©1. . „89-92 ‘86 75-80 | 
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Jęczmień rint pipt ipi . 42-45 : 40 . 36-38 
OR "ZF zodlomali NACE 25-28 "24 22-28 
TOCK EZ 106 60-65 58 52-56 


182 
j 162 


Ceny nasienia koniczyny za 1 centaar cłowy (89%, 
fantów wiedeńskich) talarów pruskich (po 1:57! kr. 
w. a. oprócz laży). 
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Gdańsk 9 listopada. Po długićj pięknój pogodzie, 
w tygodniu upłynionym mieliśmy codziennie deszcz. 
Wiatr zachodni i południowo - zachodni. 

Targi angielskie czynniejsze. Lubo pokup jeszcze 
nie bardzo ożywiony przecież znaczniejszy jak wzo 
szłym tygodniu a ziarno zagraniczne chętniejszych 
znajdowało kupców. Producenci angielscy wyprzeda- 
wszy już około czwartej części tegorocznego zbioru, 
mnićj teraz zasilają targi, licząc na to, że lepsze ceny 
osiągnąć zdołają, kiedy lody porty Baltyku i Czarne- 
go merza zamkną. Potrzeby krajowe zatem po wię- 
kszéj części z dowozów zagranicznych pokrywano, i 
ceny więcój się ustaliły. 

Targi francuzkie ciągle jeszcze przepełnione zbyt 
licznemi dowozami; zniżenie się cen jednakże mnićj 
było ogólne a na niektórych placach nawet pewne 
wzmocnienie notowano. Deficyt żniwa francuzkiego po- 
mimo obecnego zbytku w. portach, jednakże: za pokry- 
ty uważać nie moźna, zbyt wczesne i prawie jedno- 
czasowe przybycie ogromnych dowozów, jest jedyną 
przyczyną obecnój stagoacyi, a za zboże na odstawę 
w styczniu lub lutym, płacono już teraz o kilka fran- 
ków wyżój nad obecne ceny targowe. 

Na naszym placu pomimo słabój zachęty z targów 
zagranicznych, tranzakcye dość były ożywione, szcze- 
gólniéj w dragićj połowie tygodnia. Znaczny wybór, 
ciągle Wisłą przybywającego świeżego ziarna, odbyt 
starego zboża utrudnia jednakże i ten artykuł mnićj 
był zaniedbany. Żyto stare i świeże, znajdujące się 
na placu lub na odstawę wiosenną ma odbyt łatwy 
po wysokich cenach. 

W przeciągu tygodnia sprzedano : 

Pszenicy 1530 łasztów z tych 515 łaszt. z Polski, 
200 „ze spichrzów; żyto 345 ł. 20 z Polski 160 
z spichrzów; jęczmienia 85 łasztów; grochu 200 Ł; 
siemienia lnianego 21 łasztów. 

kors. warsz. 


Płscono za asst wagi boll, gald. pras. korz. pol. sły.gr. złp.gr. 


Pszon.ów.od 123 do 126 od 4tZydo 570 232 237 34 947 8 
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Jęcz. m. „ 105 „ 107 „275 „275 197 201 24 2 24 15 
» 110 „111 „ 294 „ 306 207 209 26 6 27 — 
Siemieln.„ — p — „ — „470 — —-— — 4126 
Groch b. „ — „ — „345 „414 — — 802686 28 


Przebyło Toruń : 

Pszenicy 613 łasztów; żyta 80 ł; grochu 103), Ł.; 
siemienia lnianego 2%, ł.; bali dębowych, 84 ł.; kle- 
pek 49 Ł; 235 sztuk belek dębowych; 351 sztuk be- 
lek sosnowych i okrąglaków. 

Kursa samian: Londyu 6,21. — Warszawa 150. — Am- 
terdam 1407. Aleksander Makowski 


CENY ZBOŻA 
Na targowicy publicznój w Krakowie w trzech gatunkach 
praktykowane. 


Wyszczególnienie 
produktów 
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Z Komisarystu targowego. — Kraków 12 listopada 1861, 

Dolegowani obywatele: Radzoa Magistratu 
Łoziński. 

Komisarz targowy: Jezierski. 


Przegląd polityczny. 
Depesze telegraficzne. 

Monachium 12 listopada. Dziś sejm został 
zamknięty. Wszystkie ustawy — mówi odprawa 
sejmowa — na nim uchwalone, otrzymały sankcyę 
królewską; większa część wniosków, mianowicie 
tycząca się stosunków lzraelitów, zniesienia taksy 
na chleb, zatwierdzoną została. W końcn ojcow 
skie serca króla czuje potrzebę wypowiedzenia 
głośno radośnego uczucia z prawdziwie bawar- 
skiego a zarazem niemieckiego sposobu myślenia, 
jaki reprezentanci łuda udowodnili w obec owych 
usiłowań, któreby mogły zagrozić niepodległości 
kraju (jest tu mowa o usiłowaniach związku ni- 
rodowego i o dążeniach do jedności. P. Red. C+) 
W tem też objawia się ścisły związek, mię z4 
królem a ladem bawarskim, na Ktory "a EENET 
król z słuszną ae opola R jed sio p. 
rej zanfania, pójdziemy spokojne 7 n 
dz, przeciw de które może pray szłość w łonie 


naleni E EES Veron w Constitutionneli 


mówiąć o nominacyi Foulda na ministra skarbu, pi 
sn fiż nie jest tol jefiynie zmiana osób, ale polity- 
czno - finansowy wypadek, 
prawodawcze przyklasną, ; 
- Paryż 12 listopada. Dziś w południe odbył: 
się Tailleriach rada ministrów, na której znajdę - 
wali się ministrowie, najwyżsi urzędnicy państwa 
i członkowie tajnej rady. gia si | 


| 


któremn senat i Cia}; | LO 


Marsylia 12 listopada. W procesie z powoda 
neapolitańskich fregat, trybunał przypaścił obronę 
w imieniu konsula wloskiego, 


Taryn 11 listopada. Według Opinione, gwar- 


|dya narodowa w Sciacca A została za 


opieszałość przy rekrutowaniu. Według doniesień 
z Messyny z 9go t. m. pobór wojskowy bardzo po- 
myślnie odbył się w całej Sycylii. 
Bern il listopada. Minister francuski Thonuve- 
ne: oświądezył posłowi szwajcarskiemu .p. Kerno- 
wi, iż według doniesień jenerała Faucheux , nie na- 
stąpiło żadne pogwałcenie granicy w dolinie Dap- 
pes. Podobne oświadczenie złożył poseł francu 
w Bernie Radzie Związkowej; dodając, iż środki 
przez Francyę przedsięwzięte pozostaną tak długo, 
dopóki tego położenie rzeczy wymagać będzie, 
lecz rząd francuski gotowym jest do układów. 
Bern 12 listopada. W wyborach do Rady sta- 
uu Fazy upadł. Zamiast jego wybr Camperio 
ze stronnictwa zjednoczenia. Inne wybory wypadły 
w ducha radykalnym. 2: nią 
Lizbona 12 listopada. Król nmarł j 
wieczór o godzinie TY; tak jak i brat jego na ty- 
fasa. Przerażenie jest powszechne. Król Ferdynand 
(ojciee króla panującego) obejmuje regencyę, aż 
do przybycia nowo ną tron wstępującego króla, 
który ma jutro przybyć (Ludwik Filip" ksią- 
że Oporto brat króla zmarłego, wracając z Prus, 
gdzie reprezentował Portugalię na koronacyi w Kró- 
lewci wstąpił do Paryża. Prz. Red.) 
Ottochacz 12 listopada. W powiecie Ostrowacz, 
w kajmakamacie Bihacz w Bośnii wybuchło po- 
wstanie 10go t. m. w okolicy liczącej 5000 mie- 
szkańców. | 


Izba deputowanych w Radzie Państwa bawiła się 
ustawą przemysłową, jak gdyby nie pilniejszego 
nie było do roboty. Ustawa. przemysłowa należy 
do rzędu takich ustaw, które— że tu przypomnie- 
my.słowa posła Wężyka— podobne są do filiżanki 
lodu podaućj zamiast silnego bulionu. Izba się bawi 
w obrady: wnioski, wnioseczki, poprawki i t. d. 
it. d. a eo po za jéj ścianami się dzieje-na-wiel- 
kim świecie, to ją nie obchodzi. wra 

Podaną przez nas wczoraj depeszę telegraficzną 
kłóra nas zeszłój nocy doszła o reskrypcie na 
sejm chorwacki, moglibyśmy uzupełnić jeszcze 
niektóremi dokładniejszemi szczegółami telegrafo- 
wanemi do Wiedcia, lecz i tak podamy ten do- 
kument w całości jako będący programem rządo- 
wym w Chorwacyi. Wczorajszy telegram nadesła- 
ny nam uzupełniamy dziś tem jedynie, że odmo- 
wa przyłączenia Pogranicza umctywowaną jest 
w reskrypcie tem, że system- wojskowy Pograni- 
cza mie może być jak na teraz zmieniony. 

Między mnóstwem aresztowań, które ciągle trwają 

w eałem Królestwie, donosząo aresztowaniu w War- 
szawie 11 t. m. całej prawie starszyzny ducho- 
wieństwa starozakonnego a Mouret nadrabina 
Maizla, oraz rabinów Jastrowa i Kramstika, któ- 
rzy to dwaj ostatai już wprzód chwilowo byli a- 
resżtowani; aresztowano także naczeloika gminy 
izraelskiej Feinkiada. Zresztą nie się w i 
nie. zmieniło, a doniesienia dziennika Neue Preu. 
o odkryciu składu broni w lubelskim klasztorze 
którego nazwać nie umie, należą do owych bajek 
i potwarzy tendencyjnych przez tenże dziennik 
szerzonych w celu, który wyżej wskazujemy. 

W Petersburgu jeszcze się nie przechyliła szala 
stanowczo, na represyjny czy koncesyjny kieru- 


.| nek jakiego rząd się chwyci względem Rosyi. Wpra- 


wdzie dotychczas postępują represyjnie, a 200 prze- 
szło młodzięży odwieziono z twierdzy Petropawłoskiej 


>» |do Kronstądu, gdzie przez oddzielną komisyę ma- 


ją być badani i sądzeni; reszta pozostała w twier- 
dzy i tam ma być sądzona, kilku oficerów odda- 
no pod sąd wojenny. Naczelnik Illgo oddziału 
kancelaryi cesarskiej, to jest policyi tajnej i żan- 
darmeryi, jenerał Szuwałów, utrzymał urlop, a 
w miejsce jego mianowany został jenerał Poto- 
pów, który przybył tam z Warszawy. Nominacya 
ogłoszoną już jest w dziennikach petersburgskich 


z 7go t. m. Wiadomość podaną przez naszego 
korespondenta w liście z 9go t. m. iż p. 


| polski“ miął posłuchauie i był bardzo życzliwie 


przez Cesarza przyjęty, powtarza teraz <depesza 
z Berlina 12go t. m. rozesłana. 

Dzienniki włoskie rozstrząsają jeszcze odpowiedź 
daną komitetowi centralnemu włoskiemu przez Ga- 
ribaldego za pośredaietwem jenerała „ aby 
nie wywoływać żadnych ruchów zaczepnych, lecz 
jeszcze się zbroić czekając wiosny; dalćj rozpra- 
wiają o posłannietwie Rattazzego do Paryża, jaki 
owoc jest tej misyi, czy była wykonaną za poro- 
zumieniem się z Ricasolim aby zbadać ia 
rządu francuskiego jak tenże widzieć będzie wej- 
ście Ratazzego do gabinetu i czy to przywróci zu- 
pełaą harmonię między obu rządami, czy też prze- 
ciwnie, misyę tę Ratazzi przedsięwziął na l 
rękę. — W neapolitańskiem znów wydał kilka o- 
dezw z nieznanćj kryjówki naczelnik rozbójników 
Chiavove, lecz żadnych kroków nie przedsięwziął, 
a nawet nie poczytał za rzecz rostropną aby w da- 
cie proklamacyi wskazać miejsce swego pobytu. 

Rząd franenzki wzmacnia wojska swoje w Rzy- 
mie, a zmiana tytułu dana jenerałowi Goyon, któ- 
ry zwany dotąd dowódzcą korpusu okupacyjnego, 
otrzymuje teraz nazwę naczelnego w - wojsk 
okupacyjnych, nie jest jedynie czczą iwy- 
razów, lecz wskazuje, źs korpus ten e zo- 
stanie zwiększony. Albowiem Francya chce tam 
być gotową na wszelkie wypadki, a zdrowie Pa- 
pieża ma być Coraz gorsze. 5. posódiYą 

Skutki rozbicia wojsk tureckich w Hercegowinie 
i zwycięstwa powstańców, już się objawiły w Bo- 
śnii i wybuchło tam powstanie; wprawdzie dotąd 
chwyciło za broń dopiero kilka gmia, ale zdaję się, 
że powstanie rozszerzy Się szybko na całą = 

Poczty zachodnie nie doszły nas dzisiaj wieczór. 


koron- 

minister Lasser odczytał 

reskrypt do sejmu chorwackiego, a odczytanie to 
: b i 

obrad nac i 

niezmienione Drea catego pro- 


l | z wydział. 
jektu some tem wydziałowym uchwalono ar- 


nym ma być wydział osobn z 15 oałonków zło- 
y y. TOIT. kraju 


> 


Feliks Bonda, Homolaczowa Klomentyna, Mie- 
czysław Kozłowski ob. do Galicyi. Starke Henryk do Wiednia. 
Petrow dyr. komory do Michałowie. Homolacz Wilhelm do Ga- 
licyi. Feliks Ciszewski do Królestwa. Horodyski Tomąsz do 
„PS | Wiednia. 

HOTEL DREZDEŃSKI. Ludwik Górecki Dr. med. z Ki- 
jowa. Edward Homolacz wł. dóbr z Gnojnika. Wirginia Ro- 
znorowa ob. z Franoyi. Franciszek Fliasiewicz bud. z Tarnowa. 

jechali: Wincenty Lewandowski, Marya Chojecka wł. 
dóbr do Królestwa. 
— z 


(Nadesłane). 


Wyjechali : 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy 


Kraków 13 Listopada, 
Banknoty polskie za 100 złr. now.. . . złp. 
See OAE i a E A 

0 . .. . 
alary pruskie za now. 


Dnia 3 Września spaliły się p. W. R. dzierżawcy 
z Górek (około Mielca) 3 stodoły z całym tegorocznym 
zbiorem i szpichlerz, w którem znajdowało się świeżo 
10%, |namłócone zboże na jesienny zasiew. Zacni sąsiedzi 
~= j bliżsi i dalsi współubiegali się w niesieniu pomocy, je- 
dni bowiem przysłali zboża na zasiew, drudzy porozbie- 


» » " 
Obligacye indemn. z kupozami oj e 
Pożyczka narodowa z 7 1854 bez kup. . x 
Akeyo kolei gal. bez kuponu z wpłaią 80'/, 


Listy zastawne polskie z kapami i rip. 


Wiedeń 13 Listopada — (telegraf.) 


= more. A n N tad: SW Y rali być?o na zimę. Współczucie takie ogólne sprawiło 
wd 1 ian Me SANSLK * > dotknię. mu tém nieszczęściem p. W. R. wielką ulgę. 
banku kredytowego - * * * * * * Fakt ten zasługuje na wzmiankę, jako dowód niewy- 
Śrobro. .. . - 2 2 + * >. tysia gasłój u nas gotowości i solidarności w niesieniu po- 
Londyn qi az zak Po abagaaii.. 67. mocy bliżniemu w nieszczęściu. 
Eda 11 —— RE RSE z 
Wiedeń 12 Listopada, ERO ORW PZ 
życzka skarbow 
pok LPA URZĘDOWE. 
5 Ą e... ..Ļ..»%». EA n., 
5*/, Metaliki na mon, konw. . « sos « e» z z e 
54, Oblię. indemne, nitaséj Amiry». | : Ogłoszenie licytacyi. 
sf, » a Me mog R f 
sh s ? lioyjs sa? ze [Nr. 18124] Magistrat król. głównego miasta Krako- 
s% » » je « « + » wa podaje do powszechnćj wiadomości, iż celem sprze- 
Sa u p siedmiogrodzkie ©. . daży wyrębu wikla w własności miejskiéj nad brze- 
5 innych krajów kor. : 
5%, Połyczka nowa wenecka . . . . . uż giem Wisły pod wsią Beszczem i na dolinie pod wsią 
ń Listy zastawne. Dąbiem w 1862 do wycięcia przeznaczonego, odbędzie 
się w dniu 22 Listopada 1861 w gmachu Magistratu 


5% banku narod. 12 miesięczne . . . . - 
, 6 w Biórze Departamentu IV o godzinie 10 przed połu- 


a LJ NAŃ 
mażolnżniim 10 letnie . . . e». dniem publiczna licytacya in plus za gotową zapłat 
losowane w wal. austr. . A j i aa 
b, IBRA. 2a a a pięta Warunki licytacyi mogą bye przejrzane w Biórze IV 


Pożyczki loteryjne, Departamentu. 


wę m waż b nei Kraków dnia 31 Października. (1244-2-3) 
zo BBS Mg IGO WAWIE YO 

Da sakina Ea W: sie alIa t96 wa ae oN 
„ tryestakie na 44 a e et * * * ee « [123 50/122 50 Baseraty. 

. na © o a a 
4 peł iago a 40 3h... : Pd 
Księcia Salm ji aonga s ipinya ć 
5 apalay 24 2.::: Wiadomość o spadku! 
s 42% Baz e g Potok nfz? Umarł bezpotomnie na Wołyniu, w mieście powiato- 
zd Miasta Budy WE BDU wem Krzemieńcu, niewiadomego pochodzenia Alojzy 
„ Księcia ad aisi viol Mazurkiewicz, zostawiając około 200,000 złotych pol- 
» Hr. Waldsein » e Wormer skich majątku w kapitale. i 
Akc evo i przemysłowe. _ Z pozostałych po nim dokumentów daje się widzieć, 
y 

Akcje banka narod. austr- . . - > <. . [150 —/748 — |iż albo musiał być rodem, albo też przemieszkiwał bę- 
„ sakładu kredytowego - > - « . « . . |182 20/182 — |dąc małoletnim w miasteczku Grodzisku cyrkułu Rze- 
» mps parowój na pre eiid, e  |szowskiego, gdyż ztamtąd oddany był ha naukę do gi 
>, zooma P 1 110107 1 eat solaze so| mnazyum Przemyslskiego, jak poswiadcza świadectwo 
p sakodnićj Cos. El... . . . . — |wydane mu ztegoź gimnazyam roku 1818, w którem 
s » Pardubickićj o « « + iiio -. « - — |pomieniony Mazurkiewicz miał lat 20, a zatem rodził 
aN ~ +że WISINA = | się roku 1798. 
s). ki Bełataiowój, oiar], e ròn, 167 75/168 25| Wiadomo oraz, że w roku 1830 przybył na Wołyń 


Galicyjskićj . . » 
Kursa inei GTA (3 miesięczne). 


za paszportem austryackim i tam w miasteczku Wiśnio- 


Amsterdam 100 zł. hol. . . . » « « 116 25 | wcu w domu Hr. Mniszchów był nauczycielem. 

Augsburg 100 sł. nadreń,. - s. +» 116:7% 116 70| Jeśli więc gdziekolwiek znajdują się krewni zmarłe- 
Berlin 09 odpo e 116 90116 75 |80 Alojzego Mazurkiewicza, mający prawo do sukce- 
m, lirów i — |syi, niech się zgłoszą z prawnemi dowodami do Krze- 


103 75/103 — 


mienieckiego Powiatowego Sądu, dla odebrania spad- 
kowéj należności. (1247) 


SAREGRERE © 


Disconto miejscowe 


ER 100 Słów o. R 138 75/130 20 | SEP Podpisana zawiadamia osoby życzące uczyć 
Waluty. się tańczyć, iż udziela 
QOesarskie korony. » » + « « « » » + + * » m 
a CORE MORE OOOO lekcyj najnowszych tańców 
2 al md ria „R salonowych jakotćż solo. 
deoc è 4 z » Š M a j à j E à Bliższa wiadomość przy ulicy Grodzkićj pod L. 97, 
DWORY + 4 oir b o 00 epe ale» (1225-3) Marya Parvi, nauczycielka tańca 
Borarary To aiii dr Doi itoi olean 1389 | Poszukuje się majętności mniejszój, 
SO 060 alóbrow 1201.21 , . fias —|187 75| w dobrćj glebie od 20 - 30,000 złr. albo posesyi wię. 
kupony . e » « sos e a e.e » e » [138 —|137 66|kszćj, również w dobrćj glebie na którą można kilka 
Talary „east... ..|2 7 3 Gł tysięcy z góry zapłacić, — Bliższa wiadomość w Ad- 
wielka ból IE AO BOBEM AE = | ministracyi „Czasu. * (1238-2-8. 


Lwów 11 Listopada. 


Dukat holenderski . . . « » « + + 6 53 | 6 49 


Poszuknje się 


n iaia ea s z 
TT eat a d n DZIERZAWY 
TE 3 Fb gS awa ka, w dobrćj glebie, z budynkami w dobrem sta- 


nie, głównie dworu, z inwentarzem lub bez tegóż. 


Bliższa wiadomość ustnie lub też listownie pod lit. 
5 7% |J. H. w Administracyi „CZASU“. (1191-5-) 


indemn 
Pożyczka narodowa ber 


Warszawa 11 Listopada. 
+ zore IORA 


Półimporyały + » « + + * * > 9079 | — GREGA TAKEX 4. SDP ANEPZA zła. ve: 
rins qu bar A AE Pas, koń] F pha turnadi 
ty amm Hi aa ©.. ais us | UKONCZONY Akademik, 

ok aini AA | — T" [mający paszport za leki Ta 2 a. 


pozostaw 2 Listopada, GJZUTWW HCHEETWETEE. 


Bliłsza wiadomość u Portyera w Uniwersytecie przy 
ulicy św, Anny, ustnię lub na Jisty frankowane pod lit. M.N. 


Poszukuje się natychmiast 
zdatnego Piwowara. 


Bliższa wiadomość w Admtnistracyt „Czasu“ ustnie 
lub na listy frankowane pod cyfrą w. 
(1248 1-3) 


Uwiadomienie o porcelanie. 
BEE cy od 25 lat przeszło "GB 
Skład porcelany J. Poya 


w Wiedniu (Naglergasse Nr. 276) 


Posnańskie listy zastawne 4%, . . . . SiN 

» ” LJ SĘY a sda wo i» 

Obligi kolei krak.-salązk. . . . - « + » + + 
Paryż lv Listopada. 

Renta 3%, . . - + » © - e 

i Londyn 10 Listopada. 

Konsole « « > «688 2 © 6 20 6 djoe 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


Odchodzą: 
rakowa do Warszawy 7 rano = do Wiednia i Wro- 
z" cłuwia 7 art 3. 15 po południu — do Ostrawy 
(przez Bogumin: (Oderberg) do Prus) 9. 45 rano — 
do Reesgowa 5.35 rano; —do Przemyśla 10. 30 
rano; 8. 40 wieczór; do Wieliczki 7. 20 rano. 
Wiednia do Krakowa 7. rano; 8. 30 wieczór. 


z z 

tnojduje się obeonio o 2 sklepy bliżej w tym samym domu. 

arh do ja pea rk 30 rano; 2. 6 po południu. całkiom na nowo urządzony i pajlepićj asortowany, poleca po 

"R; do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po południu |jak najtańszych conach Wróg wyroby porcelanowe, 
ako to: 

A Raeznowa 4 zorza 2. 25 po południu — z Przemyśla | Serwisy do kawy i herbaty w najnowszej formie od Š złr. i wyżćj 


stołowe w najnowszćj formie na 6 csób 

od złr. 16, 18, 20 , » 
Š x na 12 osób od złr. 23, 35 „ s 
jak niemnićj różnego rodzaju koszyki na chlib i owoce, wa- 
zony na kwiaty, przyrządy do pisania, figury itp. zbytkowe 
artykuły, obok wszelkich zwykłych nączyń domowych i ku- 
chennych 


1. 15 rano; 8. 15 tod: n 
Przychodzą: 

do Krakowa.» Wiednia Kean rano; 3 45 wieczór — z Wro- 

cławia i 9. 45 rano; 5. 27 wieczór — 

R mir (Oderberg) z Prus 5. 

27 wieczór z twa 8. 40 wieczór; — z Prae- 

myśla 6. 15 rano; 3 po południu; z Wielicwki 6. 


40 wieczór. dla Traktyerni i Kawiarni 


do Reesvowa 7 Krakowa 11.51 przod południem, — do Prze- | wo wszelkićj wielkości po osobnych cenach. (1216-3-7) 


mysla 6. 48 rano; 6, po południu, 8 1 ia A hol ać ni A 
Drożdże prasowane w Tarnowie. 


jechali od 12 30 13 Listopada. 
HOTEL ROSYJSKA. Antoni Gostkowski ob. z Królestwa. |  Niżćj podpisany zawiadamia szanowną Publiczność, że obok 
Laon Dunin Rzakowski literat 4€ Lwowa. Feliks Móciwą:: -ski | swego głównego Składu parowćj mąki z młyna parowego ze 


inż. s Warszawy. A. Haefler fabr. ź Prus. Ludwik Karpiński | Szczepanowic, urządził także na większe rozmiary jakotćż w ma- 


ilościach śprzedaż (1117-7-9) 
ob. s Buczaczu. Królestwa. Leon Du. łych ilościach śprzedaż j a |. 
* „Wydazkek: amand Zagórski ob. do i Wiednia. A. Mar. [prasowanych wiedeńskich Drożdży codzien 
flor fabr. do Prus, Jan Eissler kupieo do Morawy. $ nie świeżo nadsełanych, ; 

HOTEL BASKI. Ks. Kazimierz Bacz: owski pane góry Na e is słynne z ich yiana MR jaa i sku- 
Ropczyckiój. 3 iszowa. Bs. Vu- j~: > ugują tem więcćj na pierwszeństwo przed inne- 
tka Michał Aoc ein, Aoi Śwjiwiki ob. z Topiel- | mi podobnemi wyrobami i na powszechną wziętość, o ile że 


j Piątkowski | cena tychże bardzo mierną, dla potrzeb piekarń i gorzelni szcze- 
niey. Antoni Makomaski ob. z Królestwa. Bogdan Pią gólnie stosuje się. ' | zriyie łc 


` s Miechowskiego. Sh 
W Drukarni „CZASU.“ 


CFAR 


£ m Ż 


z Ozwartku 14 Listopada 1861, 


MYDŁO 


Henr. Michauda w Paryżu do wywabiania plam 
z Sukiensztuka « « « « « « . . « . « 1d ce. 
Demarsona w Paryżu do mycia rąk mi- 


SKŁAD WĘGLA. 
Podpisany poleca szanownćj Publiczności swój 
tak obficie zaopatrzony Skład 


gdałowe 9 łutów - - - . - - - .. -33 , |Wegli kamiennych, 
Millyego w Wiedniu do Bielizny 1 funt tak w całych wagonach jakotéż na siągi lub 
wagi wiedeńskiej . . » . . . « « . «54 „ centnary 


w najlepszym gatunku. 
Na żądanie uskutecznia się odwóz i znie- 
sienie do piwnicy. 


w handlu Karola Hermann 
w KRAKOWIE. (1113-5-) 


Niżćj podpisany zaopatrzywszy swój 
Skład Węgli i Drzewa opałowego 
BIE" na rogu ulicy Zwierzynieckićj”ZBRĘ 


przy Plantach, 
w węgło Laryszowskie, Brzęczkowskie i Jaworznickie, oraz 
drzewo bukowe, dębowe, brzozowe, sosnowe i gałązkowe, po- 
leca się szanownćj Publiczności z wyprzedażą tegoż na sągi 
i cetnary po najumiarkowańszych cenach. (1219-3) 


L. Heumann, 


(1190-4 5) 
naprzeciw Dworca kolei w domu p. E lippiego. 


| pochodząca z domu obywatelskiego, 
Sierotka licząca lat cztery, oddaną być w 
mogła przez opiekunkę wdowę za własną rodzicom 
nieposiadającym dzieci, z powodu licznćj familii wła- 
snój i braku dochodów. (1195-3) 


śsonsianty Dziubanowski. | Blższa wiadomość w Ekspedycyi „Czasu“ 


= DORSCH LEBERTRAHN | Bergerowski 


Prawdziwy 


Tłuszcz )COMBBEKGEŃ z wątroby 
mietu- SBa na: dak LÓN, sowćj. 


wyrobu M KROMM i Spółki w Bergen 


w oryginslnych butelkach po zdr. £ i zdr. 1 w.a. 
Podłag relacyi „Tygodnika Lekarskiego* z dia 24go grudnia r. r. Nr. 52. został tłuszcz ten 
z wątroby miętusowój przez jednego z panów Chemików ck. Sątu kraj wago Wiedeńskiego "bemi 
cznie zbadany, i jako gatunek zupełnie świeży i prawdziwy w najleps:ćj jakości, jaki do użytko 


lekarskiego potrzebny jest, nznany. 
Takowy utrzymują: w Krakowie Handel p. M. JAWORNICKIEGO, — główny 


skład zaś: w Korneuburgu: apteka p. KWIZDY, do którego się panowie Aptekarze i Kupcy 
względem przyjęcia Składu udać raczą. (1152-3-8) 


Fortepiana, Pianina, Physharmonie, Meble 
żelazne i wyroby z cynku, 


są do sprzedania, wynajęcia i zamiany w wielkim wyborze w handlu 


KAZIMIERZA HENISZ. 


Urządziwszy mój handel co do fortepianów tak co do i'ości, jakotsż i jakości tychże ra taką skalę, na jakiéj 
takowe tylko w pierwszych miastuch widzieć można, zawiadamiam więc o təm szanowaą P. T. Publiczność, a 
zarazem nadmieniam, iż za powzięty z mego handla instrumett bezpośrednio gwarantuję. Znanym obywatelom na 
raty pozbywam — Ivt»resowani z prowincyi dosyć aby tylko zadatek nades'ali, a przy odbiorze resztę dopiero wy- 
płacą, Za nieuszkodzenie i całkowiteść przedmiotu, żeby i w najdaleze strony kraju i za granicą, handel bezpo- 
średnio zaręcza, i wtym względzie wszelkim reklamacyom natychmiast zadesyó uczyni. Upraszam tylko szanownych 
interesowanych aby nadsełając zamówienia (spuszczając się w tym względzie na mój wybó:) mianowicie na forte- 
piana, najłeskawiej nadmienialy, czy tenże ma służyć przeważnie do gry, czy do śpiewu, a tym sposobem będę 
mógł każdego w zupełności zadowolnić i zyskać to zaufanie którem się obecnie szczycę, a do utrwalenia którego 
na przyszłość, p'zedewszystkiem dążyć tędę. 

Handel mój nadto zaopatrzony został w wielki wybór mebli żelaznych, a mianowicie łóżek, o praktyczności 
których zupełnie się już przekonano, Wiele publicznych jak i prywatnych zakładów w naszym kraju temi się z me- 
go handla zaopatrzyły, jako to: Szczawnica, Krynica, Swoszowice, Ojców, zakłady naukowa WW. Beatkowskiego, 
*6zefeżyke, Klasztór PP. Wizytek it. d, Będąc zań współwłaścicielem fabryki w Wiedniu, jestem w stanie tako- 


we po cenach bardzo niskich (mianowicie w partyi większćj) dostarczyć. Chcąc zaś stronom interesowanym, a mia- | E 
nowicie zakładom kąpielowym, naukowym, rządowym, hotelom, domom zajezdnym tak w mieście jak i na prowin- |W 
cyi lub zagranicą wszelki interes zemną umożebnió, oświadczam iż nı najmniejsze raty czasowe w wypłacie, wszelki | | 


obstalunek przyjmuję. Nadto wielki wybór przedmiotów nast'pujących: 


Wanny do kąpania, Wanienki do kredensu, do moczenia nóg, dla dzieci no- |$ 
wonarodzonych, Sitzbady, Bidety, Miednice, Dzbanki, Konewki, Wiaderka, Hu- || 
stawki pokojowe, Fotele na biegunach, Fotele samoruchome dla chorych, Klą- |( 


by na kwiaty i t. d. 


Na każde żądanie dostarcza się wzór przedmiotu i cena tegóżł, Łóżka żelazne z materacami miesięcznie wypożyczam, | W 
W końcu spowodowany pewnemł okolicznościami publicznie oświad zam iż handel mój jest moją wyłączną | ($ 
własnością, niemam nikogo w kompanii, ani kogo przyjąć myślę, ani nie w komósie, ani kredycie, jestem tylko | ($ 


współwłaścicielem fabryki mebli żelaznych w Wiedniu. 


Kraków w Listopadzie 1861 r. (1236-1-5) 


książe do władzy przyszedłszy, na stan spoczynku oddalił, ponieważ wielkiej nieprzyjemności z powodu nie- 
zdrowych zębów sędziwego męża stanu doznawał, niebyłby umarł z rozdartem sercem. Nigdy zatem nieda się 


zastósówać tak słusznie sens: „principiis obsta sero medicina paratur“, jak do zębów, który to || 
sens oddaliśmy najlepiej przysłowiem naszem: „stawiaj groblę póki woda mała.* — Przy najmniej. | $ 


szem powstaniu jakiego bólu zębów używaj zatem 


POPPA ANATERYNOWĄ WODĘ DO UST, 


a zastrzeżesz się przed wszelkiemi szkodliwemi skutkami, jakie zaniedbanie obowiązków ku swej własnej 0-|( 


sobie tak często za sobą pociąga. „Uważać na siebie" jest pierwszą regułą, jeżeli kto w ogólności chce 


zdrowym pozostać; szczególniej zaš tyczy się to zębów. Wszystkie słabości bywają więcej uwzględnione jak | 


ból zębów, przecież jest on nietylko najdolegliwszą słabością, ponieważ często prześladuje osobę, jak długo 
żyje, lecz oraz najnieprzyjemniejszą. Zwykle zwraca się uwagę na to, jak ważną rolę zęby w naszej historyi 
słabości odgrywają, aż wtedy gdy mocno boleć zaczynają i je wyrwać trzeba, Wtedy zaś już jest zapóźno 
wtedy może pomódz tylko radykalny Środek, żeby złe z korzeniem wydalić, 

Chociaż wprawdzie Poppa Anaterynowa woda do ust znajduje się w używaniy w każdym znaczniej- 
szym „domu, uważamy przecież za potrzebne na jej skuteczność zwrócić uwagę i tych którzy ją dotąd 
nieznają. 

ga ona najdoskonalszym. środkiem zachowania zębów zdrowo, zastrzeżenia ich od bólu, oraz nawet 
w. przypadku rzeczywistego bólu, do zapobieżenia wzmaganiu się bólu, Służy do czyszczenia zębów w ogól- 
ności, nawet w tych wypadkach, gdzie się osad na zębach formować zaczyna: wraca zębom ich piękny na 
turalny kolor, okazuje się niemniej skuteczną w utrzymaniu w czystości sztucznych zębów, łagodzi ból dziu- 
rawych lub nakruszonych zębów i leczy w początkach trupieszenie zębów; goi nadbrzmiałe dziąsła, umacnia 
kiwające się zęby i jest pewnym środkiem leczącym krwią zachodzące dziąsła. Również skutkuje przeciw 
gniciu dziąseł, w boleściach reumatycznych, jest nakoniec nieoszacowanym środkiem do udzielania ustom 
przyjemnego odoru oddechu, oraz do wydalenia już istniejącego nieprzyjemnego oddechu. 

Skuteczność, jaką się woda Anaterynowa pana Poppa szczycić może, dowodzi nietylko jej ogólna wzię- 
tość jako środka leczącego, lecz oraz najpochłebniejsze listy które w tym względzie z wielu stron otrzymał. 
Znajdziemy między niemi świadectwa księżnej Esterhazy, hrabiny Fries, hrabiego Fürstenberg, barona Pereira, 
doktorów Oppolzer, Haller, Brants, kawalera Schäffer, itd. (285-17) 

Skład tej wody Anaterynowej do ust znajduje się w Wiedniu w znaczniejszych aptekach, na 
prowincyi zaś we wszystkich większych miastach, mianowicie w Galicyi utrzymują ją: 


w KRAKOWIE: p. Tomasz Górecki, p. Józef Jahn i p. Leon Feintuch 
we LWOWIE: p. Bierzecki, p. P. MikolaSch. p. Laneri i p 
p. Tomanek aptekarze, — p. HH. Hofmann, p. Bonifacy Stiller 


i p. Jozef Kźleim kupcy. 

|" Dembicy p. apt. Herzog. w Rozwadowie p. K. Marecki. 

„ Debromilu p. A. Krotowski. „ Rzeszowie p. Ig. Schaitter. 

„ Grybowie p. A. Musżyński. „ Bamborze p. apt. Kriegaeisen I p. Bo- 

„ Jarosławiu p. Ign. Bajan. senheim. 

n Kołomyi p. z kon A ipn p. Jaklitsch. 

„ Krynicy p. M. Nitribitt apt. „ Stryju p. upt. Sidorowicz. 

„ Brodach p. apt. Deckert. M rio p: Jan Glatz. $ Ptaha n p. A. Tomanek i spółk. 

„ Buczaczu p. Czerkawski, 2 „ Lutowiskach p. M. Koniecki. i pr. bracia Czuczawy- 

„ Brzeżanach p. B. Fastenhecht i p. Zmin-|„ Monasterzyskach p. Lipzchiitz. „ Tarnopolu p. Latinek r: A. Morawet 
kewski aptekarz. „ Przemyślu p. Machalski i pp. Gajdetsch-|„ Tarnowie p. J. Jahn ! p. Milikowsk 

„ Czerniowcach p. Różański, p. Zacha- ka i Syn. księgars. 
ryasiewicz i p. Sohally. „ Przeworsku p. apt. Janiszowski. p Wadowicach p. Foltin. | 

„ w Drohobyczu p, Klaskowski. „ Prelantich p. Winternitz. „ Zaleszczykach E Kodrębski i spółka. 

„ Dydowie p. Koniecki. n Radzutz p. Teichma: n. „ Złoczowie P- ottwald. 5 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


w Andrychowie p. H. Unger. 
n Bełzu p, Hrymak aptek. 

„ Bielsku p. Schafran. 

„ Bialéj p. Stanko aptek. 

„ Bochni p. p. Niedzielski, 
„ Bóbrce p. Jak Zarnitz. 
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Kaądzca Drukarni, Anioni Bother, 


czasem zaczęto i u nas poświęcać pielęgnowaniu zębów ową staranność, na jaką w tak wysokim | Q 
stopniu zasługują, ażeby się od cierpień i nieprzyjemności ochronić. Żaden ból nie jest dokuezliwszym, | % 
jak ból zębów; nawet i piękna Helena z brzydkiemi zębami i w skutek tego z nieprzyjemnym odorem |% 
ust, niebyłaby znalazła starającego się o jej rękę, a ów w historyi znany minister, którego młody || 


Zakład kuracji wodą 


_ 1 gymnastyka w Kisielce 
otwarty 

jest» przez całą zimę, równie jak i w lecie. 
Zakład ten w krótkim czasie zyskał wieloma pomyśl- 
nemi kuracyami odgłos w kraju, który i nadal podpi- 
sany starać się będzie podnieść i stwierdzić pracą cią- 
głą i usiłowaniami utrzymywania tego zakładu na ró- 
wni z nauką o hydropatyi tak szybko się obecnie roz- 
wijającą. 378-18-20) 

Franciszek Medwey, 

w Kisielce. 


W KRAKOWIE 
przy ul. Grodzkiej N.85, 


ma zaszczyt polecić szanownćj Publiczności, 
swój nowo założony Skład 


gotowój Bielizny 
Ī 
PROÓGIEMN 


Utrzymuje także wielki Skład 


Dywanów Angielskich, 
Plaidów, 
KOŁDER (jedwabńych, wełnianych 
i fianelowych), 

MEK ABDAJADWWY I t. p. 

ME” Połączony z tym Handlem 


ZAKŁAD SZYCIA 


przyjmuje wszelkie jak największe ob- 
stalanki i w najkrótszym czasie 
wykonywa. 
Cenniki Bielizny (przeszło 150 roz- 
maitych gatunków), na żądanie franco 
się przesyłają. 


Prawdziwe 


$Chińsko-Rosyjskie | 


HERBATY 


| w różnych gatunkach 
,czarnąi kwiatową 


mianowicie zaś: 
dla tęgości aromatu i doskonałego 4 
smaku, przez szanowną u mnie ku- 6 


pującą Publiczność polubioną, 


Herbatę Czarną 


i Superior 
Q po 4 złr. 50 kr. (2 ruble 25 kop.) za funt / 
| wagi ciężkiej wiedeńs., lub za 4 oplom- 
bowane paczki poleca Handel 


STANISŁAWA FEINTUCHA 
W KRAKOWIE, 


( w Rynku głównym „Szara Kamienica.“ % 

Wap Obstalunki zamiejscowe natychmiast 
uskuteczniają się. — A zamówienia na 5 fum- ) 
tów, franco porlo odesłane będą. (1196-7) © 


(Nadesłane). 

nOesterreichische Zeitung“ zawiera w Nr. 109 na- 
stępujący artykulik: „Los postępuje spiesznie;* lecz 
może jeszcze spieszniej postępuje duch naszego czasu 
Wszystko się teraz używa prędzćj jak pierwćj, wsz x 
stko się prędzej zużywa, jak przedtem, Dla czegóż dy 
włosy na naszćj głowie miały stanowić wyjątek? Jeżeli 
najtęższa pomada „MEDITRINA* p. M. Mally w Wie- 
dniu, (w Krakowie do nabycia w handlu p. Józę- 
fa Jahna) tćj niedogodności skutecznie zapobiega, 
obowiązkiem jest publicystyki by to uwzględniła, a 
szczególnićój płci pięknéj, która tę własność jąk 
najmnićj postradać sobie życzy, czarodziejski środek 
pana Mallego jak najmocnićj poleciła, (737-16-27) 


Kit roslinny do zębów 


składający się z samych części roślinnych. “Zęby po- 
psute tym kitem wypełniane dalszemu zepsucin nie po- 
dlegają i ból zębów wstrzymanym bywa. 
Cena jednej laseczki wraz z sposobem użycia 53 kr. 
oraz 


Balsam roślinny 


środek najskuteczniejszy przeciw  wszelkiemu darciu 
w członkach i reumatyzmowi.— Cena jednej flaszeczk 
wraz z instrukcyą 1 złr. 60 kr. 


Skład główny: 
up. A. Aleksandrowicza w Krakowie. 
„n F. Kuberth apt. w Rokiczanach, (932-6) 


ZR CE zz E E E E 


TEATR KRAKOWSKI 
POD DYREKCYĄ 
JULIUSZA PFEIFFRA. 


Dziś we Czwartek dnia 14 Listopada 1861 r. 
Karpaccy Góral 


e. 
Dramat w 4 Aktach przeć Józefa Korzeniowski 


(Dodatek) 


